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Rzeczpospolita łotewska,
Do Petersburga, jak donosiły przed kilku 

dniami dzienniki petersburskie, przybyła z Fie- 
iycy  depotacva staroobrzędowców, zamieszka 
łych wśród Łotyszów. Przynyli oni „juz nie pro­
sić, ale błagać rząd o natychmiastowe wysłanie 
wijska* i opowiadtili „niesłychane rzeczy*. 
Wszystko w Danico, ludzie uciekają, pozosta­
wiając mienie, — a obrony żadnej. Do walai
* „oanćawi* jest tylko jeden szwadron drago­
nów i  3C kozaków DepuUcya była u Wittego. 
Duraows - Oboieuskiego; wszyscy oi .zali wiei 
kie współczucie staroobrzędowcom i obiecali 
Przyjść im z pomocą, a Witte poruszył myśl 
ftzorojenia włościan rosyjskich, aby mogli sku­
tecznie bronić sw*go życia i mienia.

Na parę tygodni przedtem zjawiła się a tych­
że panów deputacya „ p r a w o s ł a w n y c h *
* C h e ł m a ,  która również „niesłychane rze­
czy* opowiadała o g w a ł t a c h  P o l a k ó w  
nud prawosławiem i lównit „nie prosiła już, 
ftle błagata* o pomoc. Pizyjęto tych „nieszczę­
śliwych* z tem gamcm współczuciem, co „Hta- 
rooonadcow*, przedstawiono ich nawet caro­
wy — ponieważ jednak wojaka w Ohełmskiem 
jest aż zanadto, a szło o obronę nie tycia, lecz 
„iueałów*, więc i pomoc musiała być innego 
rodzaju. Uchwalono przeto, aby powiększyć licz­
bę posłów z Królestwa Polskiego do Dum? o 
przedstawić eia prawosławnej Chełmszczyzny.

Zestawiamy ze sobą te dwie depatary* nie 
kez celu Myśl ich wysłania i rozgłos im nada- 
Dt jest jednym dowodem więcej, że rząd Wit­
e g o  che" dla „pairyotyzma* rosyjskiego zna- 
leść ujście w podszczuwanm zwolenników „pra­
ln eg o  porząaku* na obcoplemieńców. Rządowi 
w rjrn pięknym zamiarze idą na rękę takie pi 
sną, jak „Nowoje Wremia*, „Świet*, „Siowo*, 
„Moskowckija \Vi( doniusti*. Wszystkie one wal­
czą klamstweiP, jak wierntnem kłamstwem były 
„niesłychane fseczy*, opowiadane przez obie 
depntacye.

■Wiadomości, jakie nadchodzą z kraju nad­
bałtyckiego, czy to za pomocą wymieiiiouyct. 
dzienników, czy też drogą telegraticzną na Ber­
lin, należy przyjmować z ostrożnością. Należy 
P*^iętać, co te pi«ma i te tebgramy donosiły
* królestwie, należy me zapominać, iż nawet 
u r z ę d o w y  komunikat utwierdził istnienie

- „ p o l s k i c h  b a n d  p o w s t a ń c z y c h * ,  a o 
zamiarze Królestwa oderwania sie od Ros/i, 
całi tomy popisano. W  tym wypadku ostro* 
¥)r,«i di.j, Mich a / ,  iż metylKo rząd
Z „p.aw.cą rosyjską ma interes w rozszerza­
niu przesadzonych wieści o rewolucyi łotew­
skiej, ale in równy w tem interes mają baro­
nowie niemieccy, najw'ęcej tym buntem prze­
rażeni i zniszczeni, a posiadający na swe usłu­
gi p.ora fantazye swoich rodaków, poświęca­
jących się az enmkarstwn w PeUr, bart u i Ber 
linie.

.Taż sama wiado»ość o ogłoszeniu rzeczypo- 
SDolitej łotewskiej, powinna była wzbudzić wąt­
pliwości, — czyz bowiem można Dyło przypu­
szczać, aby drobny narodek w  dzisiejszych o- 
kolicznościach mógł wierzyć, że uda mu się 
Oderwać od Rosyi i utworzyć niezależną rzecz­
pospolitą ? A jednak taaie wiadomości rozsyła­
no telegraficznie z Berlina i Petersbnrga

Że wogóle Wieści o rewolucyi łotewskiej są 
przesadzone, dowoaziły już o tem teiegram y dni 
ostatnich z Rygi, Rowla, Mitawy i Windawy. 
Jeszcze wojska wysłane z Petersbarga nie przy­
były, a we wszystkich tych miastach jnż było 
s p o k o j n i e ,  ju z żanuarmerya przywracała 
„ład i porządek prawny*, już zaczęły ustawać 
strejki, już ruch kolejowy został w części przy­
wrócony. Na „Drowincyi* bunt trwał i tiwa je­
szcze, ale należy krytycznie patrzeć na jego 
przyczyuy. cele i rozmiary Ten krytyczny po­
gląd znajdujemy w KoresDonuencyi z Rygi, 
pom.eazczonej w kilku numerach „ Mołwy “ 
(„Lusi").

.Kiedy w całej Rnsyi zakotłowało «ię, nic 
dziwnego, że i Łotysze me pozostali w tyle, 
zwłaszcza, że znaleźli się w wyjątkowo sprzy­
jających warunkach. W o js k a  było bardzo mało,

Łotysze natomiast zawsze mieli aporo broni i 
niezwykłą łatwość zaopatrzenia się w mą od 
strony morza. Nienawiść ludności do baronów 
niemieckich, przedtem s t a l e  p r z e z  r z ą d  
p o d t r z y m y w a n a ,  nadała siłę rewolucyoni- 
stom, którzy w pierwszej linii przeciw potom­
kom krzyżacfcwa chorągiew bnntu podnieśli. — 
Bardzo składnie przeszedł atrejk w Mttawio 
(od 8 do 13 grudnia). Wojsko nie wystąpiło 
całkiem przeciw u/.brojoneraa prolet.arya.towi i 
włościanom. Szedł mityng za mityngiem. Z nie­
dorzecznych rozporządzeń gubernatora Knia- 
ziewa wszyscy się głośno śmiali, a nikt się do 
nich nie stosował. Wreszcie przyszło do r o z ­
l e w u  k r w i .  Spokojne zebrania i manifesta 
cye gubernator postanowił rozpędzić bronią. 
Wojsko strzelało dia wprawy na wszystkie 
strony i zabijało nie rewolucyonistów, lecz lu­
dzi n i e w i n n y c h ,  bezbronnych, którzy przy­
padkowo zualeźl. się na nucąc h. I potem się 
jeszczę ladzie dziwią, że naród się połączył i 
powstał?

PrztdewszYstkiem wybuch rewolucyjny doj­
rzał na prowincji. Na rękę mu było ogłoszenie 
stanu wojennego, które doprowadziło do tego, 
że n euzorojcni zaczęli się na gwałt uzbrajać. 
Zniesienie później tego stann proletaryat nzaai 
za swoja zwycięstwo i od tej chwili cały kraj 
objął pożar powstania. Eorespundtmt „Mołwy* 
nie przeczy, że powstanie istnieje, że rozgrabio- 
no wiele majątków, to spaiono wiele zamków 
i dworów pańscich — ale zaprzecza stanowczo 
insynaacyom i oszczerstwom, rzucanym na re- 
wolocyonistów przes prasę reakcyjną. „Przede- 
wszystkiem (mówi) jest w i e r u t n e m  k ł a m ­
s t w e m ,  jakoby w Tukumie rewolucjoniści 
znęcali się nad żołnierzami, obcinali ręce i u- 
szy. Specjalni* łżą „Nowoje Wremia* i „Sło­
wo*, głosząe o proklamowania łotewskiej repu­
bliki. S k ą d  t y m  p a n o m  p r z y s z ł o  do  
g ł o w y ,  ż e  Ł o t y s z e  c u c ą  s i ę  o d e r w a ć  
od R o s y i  i o g ł o s i ć  r z e c z p o s p o l i t ą ?  
Należy przypuszczać, te  kłamią oni r o z m y ś l ­
ni e .  Jaszczu rax należy stanowczo podkreślić, 
że ż a d n e j  ł o t e w s k i e j  r e p u b l i k i  Ło­
tyszu zakładać nie mają zamiaru, że s i ę  od  
R o s y i  o d e r w a ć  n i e  p r a g n ą .  Nawet żą­
danie autonomi. do ostatnicn czasów lekko było 
podtrzymywane przez najsilniejszą organizację 
kraju: łotewską socyaluo-demokratyczną robo­
tniczą partyę — domagał się ,ej tylko energi­
cznie „Związek socyal-aetuokratów*. Dążą te­
raz św*e*' w:\1rF* do zguuicc ua poWsL>h'V a 
pr:tec*eż gdyby sprawiedliwie pojąć dążenia Ło­
tyszów, moznaby nowego przelania urwi uni­
knąć. R u c h  ł o t e w s k i  n i e  w y s t ę p n j e  
p r z e c i w  R o s y i  k o n s t y t u e y  j n e j*.

Jeżeli to prawda (a wszystko za tem pize- 
mawia), to mamy do czynienia ? nowem t zw. 
n i e p o r o z u m i e n i e m ,  z nieporozumieniem n- 
myślnie przez rząd Wittego i sprzyjającą mu 
prasę podtrzymywanem. Myśmy nie robili po­
wstania w Krolbstwie, bardzo grzecznie tylko 
upominaliśmy się o autonomię, a przecież już 
od uilkn m esięcy bałamuci się opinię rosyjską 
twierdzeniem, że dążymy do oderwania się od 
Rosyi Jest w tem, powtarzamy, stara metoda, 
którą prastykowano zawsze z powodzeniem. 
Czyżby i tym razem powieźć się m*ałn ? Czyżby 
i tym razem podjudzane i obałamucone społe­
czeństwo rosyjskie za swoje nieszczęścia i nie­
powodzenia mścić się miało na nas „podstawio­
nych" wiuowajcach, a przebaczyło rzeczywistym 
sprawcom swej doli, nikczemnym służalcom de­
spotyzmu, przelewającym krew swego narodu, 
kradnącym ego cześć, wolność i mienie?

Jaki będzie dalszy ciąg i koniec rewolucyi 
łotewskiej, niebawem się dowiemy Najświeższe 
telegrm y donoszą, że juz przyszło do walki 
z nadeałani m do uśmierzenia Duetu wojskiem. 
Rzad rosy iski ma jeszcze zresztą dość siły, aby 
jego „zwycięska, bohaterska armia* zgniotła 
mały narodek łotewski. Ale będzio to uśmierze 
ne nie buntu, dążącego do założenia samoistnej 

reiubtiki, lecz pastwienie się nad narodem do­
magającym się swoich praw, a co najwyżej żą­
dającym autonomii w granicach konstytucyjnego 
państwa rosyjskiego.

it

W a r a s a w a , 3 stycznia.
(R uch pow racr. — O dkrycia fabryki bomb. —  N ap ad j  
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narodow y po w siach).

Strejk w Ł o d z i  jest powszechny i zupełny, 
a nastrój ogółu i wrzenie wśród mas robotni­
czych tego rodzaju, które zapowiada bu_zę — 
Radbyra nie wierzyć i w "nią i w jej przesłan­
ki, niestety, jest ich za dużo i nie zmniejszają 
się.

W Warszawie wczoraj około południa zaczę­
to coraz śmielej o t w i e r a ć  s k l e p y ,  tar że 
po południu miało się już zupełne wrażenie ru­
chu miejskiego n o r m a l n e g o  tem bardziej, 
że i mniej gęste były p&trołe, a p o s t e r u n ­
ki  a r t y l e r z y s t ó w  z u p e ł n i e  p o ś c i ą g a -  
ne. Mimo to publiczność SKuia nie ufa tym ob­
jawom zakończenia strejku, o ile przekonają ją 
o tem tak dotkliwe braki, jak pieczywa, nafty, 
a dziś zuowu i w ęgla , którego dostawę do do­
mów uniemożliwił nowy stiejk woźniców węglo­
wych. Wreszcie zupełry zastój ruchu labrycz- 
aogo i częściowy kolejowego, jakoteż coraz bar­
dziej ścieśniające wszelkie objawy życia rozpo­
rządzenia rządowe i policyjne nie pozwalają 
oddawać się złudzeniom. Pierwszorzędne nawet 
zaslady, jak Cafć Bntstol, zamykane są od dzis 
o dwie godziny wcześniej

Niepokój powszeenny zwiększyło odkrycie f a- 
b r y n i  bomb,  o czem wczoraj donosiłem. Do­
wód to, bądź co bądź, te  żyjemy na wnikanie, 
ktOrego wybuch stłumiony w jednem miejscu, 
u.e wyklucza bynajmniej innych jeszcze niezna­
nych ognisk.

Dalsze szczegóły tej sprawy objaśniają , iż 
rewizja policyi pud osłoną wojska, dokonana 
wczoraj w realności 1. 5 przy ulicy Kaczbj, na­
trafiła w oficynie jej murowanej na fabrykę 
bomb, które wraz z przyrządami wywieziono 
pod konwojem żołnierzy Wszystkich lokatorów 
całej posesji, w tern wielu pracowników gar­
barskich, d e l o ź o w a n o  n a t y c h m i a s t .  Po 
godzinie 1 po poluiUin przybyła tam znowu so­
tnia kozaków z oddziałem a^ty^ryi. Osaczono 
całą posesję nietylko przy alicy K aczej, ale 
nadto rozlokowano wojsko w przyległych real- 
eoiciach i rozmieszczono je w dziedzińca fabry­
ki garbarskiej JĄaę'- OłgMtóógf przy Ulicy 
Wolnu&ó L 6, skąd dopiero pod noc załogę tę 
cofnięto.

Dom przy nl. Kaczej, własność Józefa Gi e -  
b a r t o w a k i e g o ,  od dłuższego jnż czasu nie­
obecnego w Warszawie, opieczętowano. Pulicya 
ma być na tropie dwu jeszcze pedobnycn skła­
dów 1 pracowni bomb.

Mięazy Z ą b k o w i c a m i  a S t r z e m i e s z y -  
c a m i wysadzono dynamitem w powietrze m o- 
i t e k  ż e l a z n y ,  co po'iągnęlo półduiową prze­
rwę ruchu. Na stacyi S o s n o w i e c  w czasie 
wyprawiania puciągn osobowego z a b i t y  z o ­
s t a ł  w wagonie wystrzałem z karabinu poczty- 
liou Mieczysław S z u r g o c i ń i k i , jakoteż sze­
regowiec z konwoju piechotnego pułku litew­
skiego. Jan Radionow Na maszynistów w cza­
sie przejazdu sypia się pociski kamieni, żelaza, 
a n a w e t  w y s t r z a ł y  r e w o l w e r o w e .

Liczne również skargi nadchodzą ze atacyj 
na k o z a k ó w ,  którzy zamiast stanowić ochro­
nę ruchu, rękojmię porządku i bezpieczeństwa, 
sami dopuszczają się g w a ł t ó w  i n a d u ż y ć  
nad podróżnymi po poczekalniach, r z u c a j ą  
s i ę  n a  n i c h  z n » h - 1 r a m i . a nawet na u- 
rzęóników,' broniących niewinnych od napaści.

Na drolze nadwiślańskiej na 135 wiorście 
wysadzono w powietrze most 7-sązuiowy, mu­
rowany.

Na stacyi Skarżysko, o czern nadmieniłem 
tylko wczoraj, niewiadomy sprawca położył tru­
pem na miejsca naczelnika magazynn, inżyniera 
leudora S z u b ę ,  lat 34; zaś dziś w nocy gro­

źny napad większej grapy zabierał się do znl 
szczenią mostu, 21 są tui długiego, przyczem 
oddział żoimerzy z o s t a ł  r o z p ę d z o n y .  Do­
piero na żądanie zawiadowcy stacyi posłano 
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tam większe oddziały piechoty i kawaleryi dla 
obsadzenia najbliższych mostów na linii.

Największego napadu na stacyę W i e r z b n o  
dokonał wczoraj zbrojny tłum robotnlkow, któ 
rzy s p l ą d r o w a l i  i z n i s z c z y l i  u r z ą d  
s t a c y j n y  k s i ą ż k i ,  p a p i e r y ,  p r z y r z ą ­
d y  t e l e g r a f i c z n e  i t e l e f o n i c z n e ,  a 
tak samo kancelaryę żaudarnską kolejową Na 
zajutrz napad podobny powtórzono z udziałem 
mieszkańców okolicznych

Urzędników stacyi warszawskiej 1 olei nad­
wiślańskiej pp. Kazimierza B o d z e n a ,  Kon 
stantego W r a ż y ń s k i e g o  i Komana S t a r -  
k o w s k i e g o  aresztowano za porzucenie pra­
cy i zostawienie stacyi bez oświetlenia. Rów­
nież pod sąd oddano uwięzionego naczelnika 
stacyi Kielce, p. S z y m a n o w i c z a .

Do L u b l i n a  odkomenderowano dla osłony 
rotę piechoty.

Na stacyi Warszawa—Kowalska w y k o l e ­
i ł y  s i ę  dwa wagony wskutek podłożonej prze­
szkody na torze.

Pod M a r c i n k o w i c a m i  na drodze peters 
barskiej znalezi >no z a b i t e g o  od strzała re­
wolwerowego podoficera 61 pułku piechoty.

Kolejka grójecka przerwaia ruch z powoda 
braka węgla.

W Iwangrodzie, stacyi kolei nadwiślańskiej, 
aresztowano naczelnika ńepot inż. I n g e r s l e -  
b e n a ,  na stacyi P r a g a  n a d w i ś l a ń s k a  
dano dymisyę zawiadowcy Wróblewskiemu, mia­
nując na jeno miejsce Rosyanma Rogowa. Pra­
ktykuje się to tendencyjnie teraz, iż wszy sta i e 
posterunki porzucone w czasie strejkn a nawet 
tylko dowolnie podejrzywane jako niepewne, 
o b s a d z a  s i ę  z r e g a ł y  R o s j a n a m i  tak, 
że jeno patrzeć, jak wyrugowani będą w s z y ­
s c y  u r z ę d D i c y  P o l a c y  na liniach kolej>  
wych rządowych.

W całym kraju toczy się z a ż a r t a  w a l k ę  
o j ę z y k  polski w urzędach i sądach gmin­
nych. Celem zbojkotowania dotychczasowych ro­
syjskich. agituje się po wsiach energicznie za 
sądami gromadzkiemi, wybieranemi jnż to każ­
dorazowo już to na termin określony wyborami 
z pośród włościan i szlachty.

Ofiarą nowych aresztowań padł w Osinach 
pod Puławami obywatel ziemski p. B r u s z e w- 
s k i  i jego domowy nauczyciel Edward B i n ­
d er , Rtudent instytutu weterynaryjnego.

Z 0 i g JI e c nadchodzą wiadomi ści coraz u- 
porczywsze o przygotowaniacn do urzędowego 
w y ł ą c z e n i a  a w u  c a ł y c b  g u b e r n i j ,  tj. 
lubelskiej i siedleckiej, z pośród całości guber- 
nij t. zw. „Kraju P-ywiślansziego* I Przyiść to 
ma do skutku staraniem miejscowych władz 
administracyjnych, jakoteż duchowieństwa pra­
wosławnego. Jest to faktyczny d a l s z y  r o z ­
b i ó r  P o l s k i ,  stanowiący naruszenie prawno­
politycznego i traktatem wiedeńskim zagwaran­
towanego ustroju Królestwa Polskiego w ściśle 
zakreślonych wówczas i do dziś dnia nie zmie­
nionych granicach geograf.czDych zakreślają­
cych obszar dziesięciu gubernij Królestwa!

F a b r y k i  d z i ś  gotują się do r o z p o c z ę ­
c i a  r o b ó t .  Od południa gdzieniegdzie zjawia­
ją się robotnicr. Sklepy, banki, kantory w s z ę ­
d z i e  d z i ś  o t w a r t e ,  ruch maiy, pieniędzy 
brak dotkliwy. Czy pociągi na noc będą urm 
cbumioue, dotąd rzecz wątpliwa.

W P a b i j a m c a c h  wczoraj dwaj niawyśle- 
azeni sprawcy zabili kilku strzałałumi z rewol­
werów sekretarza policuiaist.ra G e d l e r a .

Osławiony naczelnik oddziału P rok u ryak ow  
opuszcza służbę w znienawidzonej „Polszczy* i 
przenosi się do Petersburga, Niestety t a c y  
umieją stamtąd wracać do nas, jako wyższe 
„czyny*.

Wczoraj zabity został we własnem mieszka­
niu robotnik kolei warszawsko-wiedeńskiej, Kor­
nel P i o t r o w s k i ,  za to, ze słowem i czynem 
dawał świadectwo swym przekonaniom naro-  
d o w o - d e m o k r a t y c z n y  m, j a k o  c z ł o ­
n e k  n a r o d o w e g o  z w i ą z k u  r o b o t n i ­
c z e g o .

Na żebranin gmi mem w D r w a l e  wi e ,  po­
wiecie grójeckim, zapadły uchwały o u n a r o ­

d o w i e n i e  z a i z ą d u ,  sądów gminnych i 
szkoły. Grot.

S e M ł l r o t o i *  unia e t a .
Wiadomość o zawarcm serbsko bułgarskiej 

nnii clowej wywołała niemałe wrażenie w pra­
sie wiedeńskiej Zaniepokoiła ona zwłaszcza te 
organa, które, stojąc na żołdzie wielkiego prze­
mysłu Liemiecuo austryeckiego, rważają k-aje 
Oałkańskie za nietykamą wprost jego domenę 
hhndlową. Uderzyły one zaraz w wielki dzwon 
alarmowy, twierdząc, że unia ta może zagrażać 
interesom handlowym Austro-Węgier na półwy­
spie Bałkańskim.

W rzeczywistości sprawa nie jest tak gro- 
źna dla monarchii anstro-węgiersLiej Zawarta 
między Semia a Bułgaryą unia ma dla niej 
więcej polityczne, niż ekonomiczne znaczenie, 
a i polityczne na razie niezbyt wielkie.

Oto geneza i cnarakter tego nowego soju­
szu: Stosunki między Serbią & Bułgaryą były 
od czasu wojny w r. 18dfi bardzo naprężone. 
O-matni Obrenowicze Milan i Aleksander nie 
sprzyjali simie rozwijającemu się sąsiedniemu 
państwa słowiańskiemu. Dopiero objęcie tronu 
przez króla Piotra zmieniło obustronne stosun­
ki Nowy władca serbszi od samego początku 
rządów swoich dążył do tego, ażeby zbhzyć do 
siebie oba tak blisko spokrewnione narody —  
Energicznym wykonawcą jego dążności był Mi­
kołaj Pasicz, który w początzacn r 1904 objąi 
tekę ministra spraw zagranicznych w gabine­
cie Gruicza. Po stronie bułgarskiej pracował 
w tym kierunku głównie ówczesny attachó woj­
skowy, a obecny agent dyplomatyczny w Bel­
gradzie, pułkownik Hesnpcziew Pierwszym o- 
•wooem ich zabiegów był zjazd króla Piotra z 
księciem Ferdynandem w Niszu w maju 1904 r. 
Podczas tego zjazdu zawarta została t. zw. 
„przyjacielska konweneya- , która obejmowała 
nastęDujących pięć uałaaów specjalnych kon- 
wencyę pocztowo-telegraficzną zniesienie przy­
musu paszportowego między obu państwami, 
uregulowanie sprawy wzajemnego wyuawania 
sobie zwykłych zbrodniarzy, konwencję mone­
tarną, wyrównującą kurs obustronnej m mety, 
a wreszcie konwencję b a n a ł ó w o - e ł o w a  —  
1  tych piersrsze cztery w ^zły w życie już w* 
ciąga 1904 i 1905 r., ostatnia teraz dopiero 
została zawarta w formie n n i i  h a n d l ó w  o- 
c ł o w e j .

W czasie, gdy toczyły się dotyczące pertra­
ktacje, urządzano dalsze próoy zbratania obu 
narodów. Rozmaite stowarzyszenia i korporacje 
obustronne ody iedzałv się wzajemnie, przyczem 
podnoszono z zapałem bliskie pobratymstwo i 
wspólne interesy Serbów i Bułgarów. A jakkol­
wiek współzawodnictwo obu narodów w Mace­
donii niejednokrotnie mąciło te wytwarzającą 
si«s dopiero ha monię, myśl króla Piotra rozwi­
jała nię pomyślnie tak, że dzis stosunki obu­
stronne są rzeczywiście daleko lepsze, mz były 
kiedykolwiek. Ostatecznym rezultatem całej tej 
akcyi jest zawarta obecnie u n i a .  Przyspiesz©-, 
no ją tak, że stała się faKtem dokonanym, za­
nim jeszcze tak Serbia, jak i Bułgarya zawarły 
n o w e  traktaty handlowe z inuerni państwami, 
zwłaszcz* zaś z Austro-Wegrami. I w tem tkwi 
głównie jej handlowo-polityczne znaczenie, wsku­
tek tego bowiem mogą toczące się obecnie u- 
kłady traktatowe Serbii z Austro-Wcgrann na­
potkać na trudności. Prawomocna dotychczafe 
konwencja Austro-Wesrier z Serbią, dotycząca 
banału bydłem, przepi roje n p., że dowóz by­
dła z Bnłgaryi do Serbii ma być zupełnie wzbro­
niony. Unia serbsko-bnłgarska natomiast dopu­
szcza zupełnie wolny od cła dowóz bydła buł­
garskiego do SerŁii Lecz i ta rprzeczuość jest 
właściwie tylko teoretyczną. W rzeczywistości 
bowism Bułgarya posiada dotychczas jeszcze 
Dyała tak mało, żb o znaczniejszym jego wy wo­
zie ani myśleć nie może.

Poa mnym zaś względem nma ta wcale nio 
może zagrażać eksportowi austro-węgiersklemu. 
Au) Serbia ani Bułgarya me posiada jeszcze

S t a n i s ł a w  O r a y b n e r .

W cudzej skórze.
P O W I E Ś Ć .

so • lą g  ć a t is y .)

—  Napluć i rzucić, to ci mówię z serca — 
i Cejin na pierś położyła rękę — za niego dam 
ci stu inny h

Alicja do niej podbiegła i jakimś chrapliwym 
głosem wołała;

—  A jeżeli mi tych stu inuych jego nie za­
stąpi, to co ? To cóż na to poradzisz ? Czy sły­
szysz? — I cała drżąca, trzęiła jej ramiona.

—  Uspokój się, Alo, uspokój. Usiądź. Naj­
gorzej rozdrabniać się właśnie w takich chwi 
lach, kiedy... kiedy... no, niema go, nie przy­
szedł, przecież ci go nie stworzę. Chcesz może 
woaj?

— Dobrze, daj... tylko z.mnej. —  Cesia na­
lewała szklankę, a tamta rzuciła sie gwałtownie 
na otomanę. —  A, przekleństwo i takim mężom 
i frocnangom takim!

— Napij się, napij, świeżuteńka. —  Usiadła 
Cesia obuk i szklankę przytknęła do nst przy­
jaciółki. — W.dzisz, ja ciebie rozemiem, ja 
wiom bardzo dobrze, że w podobnych razach

nie mają celu banalne frazesy czy perswazve: 
zapanuj nad sobą. To są rzeczy od nas siluiej- 
sze, nad któremi zapanować niema sposobu 
I dobrze powiedziałaś, że tobie sta innych jego 
nie zastąpi, j**go, tego właSnie jedm-go. To sa 
mo masz u mężczyzn, w stosnnkn do kobiet 
I u nieb trafiają się takie upodobanie dziwnie 
ui arte. Ona, i tylko oi*a. No, napij się jeszcze. 
W tem jest jakaś dyabelska tajemnica, która 
tkwi, mojem zdaniem, tylko w fizyoiogii. Mówię 
tajemnica, bo zdawiluby się przecie, że oni wszy­
scy do sienie podobni...

— Jak dzień ao nocy, czasami — przerwała 
ńlieya — wręczając Cesi ja* pióżną szklankę.— 
Sama to czujesz, a mówisz mi. jak podlotek 
aaiwny: rzuć go. Spróbuj, będąc na mojem 
miejscu.

—  Tak mówię, bo mi cię żal.. Słuchaj, czy 
ty przypuszczasz, że on istotnie kocha tę dzie­
wczynę?

— A czy ja wiem? Z  tego, co mówił, nale­
żałoby wnosić, że nie tak bardzo gwałtownie. 
Ale czy mówił prawdę?...

—  To jednak jest ważne. Zresztą, może i 
mniej walne, niż mi się zdawało. Ja ci coś po­
wiem: wid/.ę, że ty tak łatwo nie wybrniesz ź 
tej całej historyi. Tu trzeba się zdecydować na 
jedno —  albo działać radykalnie i dopiąć swe-

nie się za wcześnie, ale na tam tę i ibotę osta­
tnia pora, Więc daj mi do tego „carte blanche*, 
a pewna jestem, że cię wyprowadzę z tych mę­
tnych narto w na czyściatką wodę.

— Jakim sposobem? powiedz.
— A, zostaw to muie, wszak powiedziałam, 

że chcę mieć „carte blanche*.
—  Nie powiesz?
— Nie. A czyż ty co ryzykujesz?
— Ja... zapewne, ż« nic.
—  A zatem dajesz?
—  Tak. . .  dziataj. N ;ecb się dzieje, co chcel
— Zgoda, żądam jedynie kilku dni cierpli­

wości od ciebie. A teraz bąaź aobrej myśli i 
wracaj do domu, bo juz bardzo późno.

Ucałowały się przyjaciółki serdecznie. Szer- 
merowa, wychodząc na schody, zapytała je­
szcze:

—  N e powiesz?
— Cierpliwości 1

i re

go, albo uznać „force mńjenre* i wyrzec się
pana Zygmunta „une fois ponr toutes*. I je­
dno i arugie dla ciebie rudne. Na wyrztcze-

— Stary to środek, jak świat, ale prawie za­
wsze skntec.zDy... tak, trzeba jej posłać ano­
nim — zadecydowała Cesia po odejściu Alicy
i nie odkłaaając, siadła do biurka. — Jakby 
go tn napisać?

Po kilka nieudanych próbacn, nakreśliła bru­
lion.

—  To wystarczy. Zresztą chodzi o treść, nie 
o stylizację.

Jeszcze parę przemazań, poprawek 
dakeya skończona

— Zupełnie dobrze! Przeczytajmy
„L*st bezimienny najczęściej nie zasługuje 

na wiarę, gdyż ns dnie jego nreści się zazwy­
czaj niska tylko intryga i mściwość złośliwa 
Ale ja jestem daleką od takich poDudek. W i­
dzę, że wielkie nad panią zawisło nieszczęście, 
nie mogę więc przemódz na sobie, ażeby nie­
świadomej nie ostrzedz: Uchyl się przed niem 
w porę, bo cię ono zmiażdżył

„Posłuchaj mnie pani! Miłość jest ślepa 
Mówiąc jaśniej, ślepi są ci, których ona anosi. 
Kochając, nie zdajemy sohie sprawy, dlaczego 
kochamy, a gorzej, że nie zapytujemy samych 
siebie, czy owa umiłowana istota jesi. godna 
naszego uczacia. I t j ,  pani, kochasz — i ty 
jesteś kaleką — oślepłą. Uzarowić cię. aopóai 
czas jeszcze, to prosty obowiązek bliźniego. 
I on toż — jedynie on, pióro wkłada mi w rę­
kę*...

—  Do .k on ale! — zawołała Cesia sama do 
siebie. — Elegancko, styl giadki taki wstęp 
wzbudza zaufanie od razu. No, bo też i mysi 
moja jest w  grancie rzeczy bardzo uczciwa.

I w dalszym ciągu uważnie odczytywała 
drugą część listu, zawierającą juz kolejno 
szczegóły i fakty jaskrawe z życia i stosun­
ków pana Z. K. Wszystko ta wymieniono w po- 
rządka ściśle chronologicznym, jakoy dla mo­
żności łatwiejszego toryentowania się w biegu

wypadków i sprawdzenia ich. Młody człowiek 
utrzymuje stale nieplatoniczuą znajomość z pe­
wną d rnią, starszą od siebie, osobą barazo bo­
gatą. Pozwala kochać się w sobie. Raz. drugi, 
w potrzebie, me odrzuca jej gotowości do 
usług, w formie — z początku drobniejszych, 
-zecz prosta, bezzwrotnych pożyczek. Potem 
sięga dalej. Użala się na swoje znaczne, wielce 
dokuczliwe długi, czem u niej wyiednywa, że 
wszystkie jego weksle, na snme kilkunastu ty­
sięcy, zostają uregulowane i jemu zwrócone 

Oprócz długów lichwisrskii.h, istnieją jeszcze 
honorowe Na te p. Z K. otrzymuje fundusz do 
ręki. Uporawszy się z tem. młody czi yiek zni­
ka z warszawskiego horyzontu. Ale w kiótkim 
czasie powraca, a teraz rozpoczyna się nowa 
faza tej tragikomicznej historyi, faza zupełnie 
niespodziewana. Pan K twierdzi, te  się żeni z 
panną S., wobec czego oświaacza pani X., że 
stosunek: z nią musi być zerwany To jednak 
me osłabia bynajmrioj jegc apetytu na kasę 
zawsze hojnej protektorki, która i teraz sypie 
mu pieniądze, a on ie tem skwapliwiej czerpie, 
ze jednej tylko nocy wczors jszej zdążył prze­
grać dwadzieścia kilka tysięcy w klubie, gdzie 
i dziś, ze świeżym od pani X. z rana otrzyma­
nym forszusem, szczęścia znown szuta, dla po­
prawienia losu przyszłej rodzime. Tn położono 
pytajnik w nawiasie. (G. d n.)

l
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większogo przemysłu. Cały wywóz Serbii do 
Bułgaryi w tatach 1897 do 1903 dosięgał ro­
cznie zaledwie wartości 880 .1)00 frrnków, co 
stanowi tylko 1 3  procent całego wywozu Ser­
bii. Przedmiotami wywozu były zaś głównie 
wyręby puwroźnicze. węgle, drzewo budulcowe, 
skóry i śliwowica. Bułgarya na odwrót ekspor­
towała rocznie do Serbii płodów tylko za 368 
tysięcy franków — co wynusi niespełna p ó ł  
p r o c e n t  jej ogólnego eksportu a obejmuje 
głównie ryż. drzewo, wino. wełnę skóry owcze 
i drób.

Jeśli więc weźmiemy na uwagę, te  Austro- 
Węgry wywożą do Bu(g°.ryi rocznie wyrobów 
za 48 milionów franków, trudno rzeczywiście 
zrozumieć zaniepokojenie, jazie wieść o tej 
unii wywoła w pewnych KOfacb przemysłu au- 
stryackiego.

Większe®, jak już zaznaczyliśmy jest zna­
czenie unii tej pod względem czysto politycz­
nym. Stać się może łatwo wstępem do sojnszo 
p o l i t y c z n o g o ,  a jeśli to nastąpi, złączoue 
takim sojuszem państwa skuteczniej niż dotych­
czas będą mogły opierać się wpływom mo­
carstw na spręży  bałkańskie i pod niejednym 
względem stawać na przeszkudzie ich intere­
som i pianom- Lecz i to dopiero — muzyka 
przyszłości.

Wybór prezydenta republini.
Z b liża jąc ; d ę wybór prezydenta republiki jest 

przedmiotem roztrząeań w prasie, na zgromadze­
niach puDlicznycn, a zwłaszcza ua posiedzeniach 
stronnictw parlamentarnych. Wybór odbędzie aię 
dnia 16 bm., » nie 18, jak dotąd mówiono; taki 
przynajmniej termin podał póloiicyalay „Tempsu 
W dnia tym obie Iiby parlamentu francuskiego, 
to jest Izba deputowanych i senat, zgromadzą się 
w Wersalu i wspólnie jako kongres, a właściwie 
agromadzenie narodowe dokonają wyborn prezy­
denta republiki. Urzędowanie obecnego prezydenta 
republiki, Loubeta, kończy się 18 lutego, a ponie­
waż ustawa przepisuje, że wybór nowego prezy­
denta musi odbyć s,ę co najmniej na miesiąc przed 
wygaśnięciem władzy urzędującego prezydenta, więc 
dzień 18 bm. jest ostatecznym terminem wyboru. 
Nowo wybrany prezydent pobiera za czaa od wy­
boru do objęcia urzędu płacę, ale, jak powiada i  
praea.jsem „L’Humanitń“, Francya dosyć jest bo­
gatą, ażeby praei miesiąc opłacać dwóch prezy­
dentów

W Wersalu, starym grodzie królewskim, przygo­
towania do wyboru są w pełnym toka. Rozmaici 
riem ieśl ’lcy, zwłaszcza tapicerzy i dekoratorzy pra­
cują nad odnowieniem owej saii Stanów general­
nych, w której dnia 5 maja 1789 zadekretowano 
rewolucje i gdzie od dnia 24 maja 1873 r. wy­
bierano po kolei 7 prezydentów, nie licząc Thlersa, 
który dnia 17 lutego 1671 io8tał proklamowany 
jednogłośnie naczelnikiem władzy wykonawczej. —  
W  tycn trzydziestu pięciu latach republiki tylko 
dwaj prezydenci -kończyli w catoaci swoją kaden- 
cye, a mianowicie Gróvy i Loubet

Pien» siym  p rezydentem republiki był napoleoń 
ski marszałek M a c - M a h o u  wybrany prawie je­
dnogłośnie dnia 24 m aji 1873 r Oddano wtedy 

Q1 -fesiSek Mec-łiahon otrzymał 390  głosów Ju- 
Si Th  Greyy 1 g-os. Marszałek Mac-Mahor au koń­
cowi swojej kadencji podał się do dymlsyl, a na- 
stępcą jego został wybrany J n l i n s z  G r ó y y d .  
30 stycznia 1879 r., otrzymawszy 456  głosów ua 
670. Gambetta otrzymał naówczas 5 głosów. Gdy 
dobiegało ku końcowi siedmiolecie jego urzędowa­
nia, Gróvy został powtórnie wybrany prezydentem 
repnblikl d. 28 grndnia 1885 r., musiał jednakże 
ustąpić po niecałych dwóch latach a powodu bru­
dnej sprawy o sprzedawanie odznaczeń i orderów 
przbz jego zięcia Wilsona, Wprawdzie Gróyy był 
zupełnie czysty, złożył jednakże prezydenturę, którą 
po nim objął S a d i - C a r n o t ,  wybrany d 3 grn­
dnia 1887 r Wybór ten odbył się po zaciętej w sl- 
cfc stronnictw. Julia:— F e r r y, niepopularny już 
naówczas polityk, miał licznych stronników, którzy 
bardzo energicznie za nim agitowali, pomimo że 
Paryż w gwałtownych demonstracyach oświadcaył 
się przeciwko Feriy’ema. Nz 849 głosujących otrzy­
mał Ssdi-Carnot 303 głosy, Ferry 212, generał 
Saussier 148. Penl-wa.ż absolutna większość wyno 
siła 425  głosów, musiano przystąpić do powtórnego 
głosowania i tym rasem Ssdl Carnot otraymał 616  
głosów, a Ferry tylko 11

Sadl Carnot, pchnięty Batyletem Caseria, umarł 
przed upływem siedmiolecia. Dni* 26 czerwca 1894  
r. zebrało «I i Zgromadzenie narodowe w Wersalu 
i wybrało prezydentem republiki C a s i m i r - P ó -  
r i 3 r ’ a, który na 845  głosujących otrzymał 451  
głosów. Wybór Casimir Pórler’a wywołał w Paryżu 
■anifestacye, które znalazły swój wyraz w wybo­
rze socjalistycznego dziennikarza Górault-Richardi 
do Izby deputowanych z 13 okręgu wyborczego 
w Pary tu. J a t  po kilku miesiącach Casimlr-Pórier 
•świadczył, że ustępuje, skutkiem czego d. 17 sty­
cznia 1895 roku znown zebrało się w Wersalu 
Zgromadzenie narodowe, celem wybrania jego na­
stępcy. Odbyły s*ę dwa głosowania. Pierwsze gło­
sowanie wykazało, że Felika Faure na 787 głosu­
jących otrzymał 2 4 4  głosy, zaś Henryk BrisBon 
338 Pt ul waż większość absolutna wynosiła 395  
głosów, więc przystąpiono do powtórnego wyboru. 
Zwyciężył F e l i k s  F a u r e ,  który otrzymał 430  
głosów ns 800  głosujących, gdy na BriBBona pa­
dło 361.

Feliks Faure także umarł przed ukończeniem 
swolej krdeneyl prezydyaluej. Nagła śmierć jego 
zaskoczyła umystfcle stronnictwa, które nie były 
przygotowane do walki wyborczej. Stronnictwa le' 
wlcy zawarły sojusa, ażeby przeprzeć wybór swo­
jego kandydata wobec skoalizowanej prawicy. Dnia 
L8 lutego 1899 Zgroms izenie narodowe przystąpiło 
do wyboru prezydenta republiki. Na 812  głosują- 
eych sekatorów i deDUtowanych otrzymał E m i l  
Ł o n b e r  483  głosy i objął urząd prezydenta re­
publik).

Jak wspomnieliśmy, dnia 16  b a .  Zgromadzenie 
narodowe ma przystąpić do wyboru następey Lou­
beta Kto nim zostanie? PrzedewszyBtklem nie wia­
domo dotąd, czy Loubet nie przyjąłby ponownego 
wyboru. Wprawdzie w rozmowach prj watnych miał 
obecny prezydent oświadczyć, że cofnie i ię zupełnie 
w zacisze prywatnego życia, że nie przyjąłby na­
wet godności mern w swem rodzinnem miasteczku 
Ifontóiimart, ale tego rodsaju oświadczenia nie obo- 
siązują nikogo. W  razić ponownego wyborn Jla 
dobra kraju pud naciskiem przyjaciół politycznych 
może Louoet objąć po raz drugi godność pierwsze­
go obywatela Francyl. Sądzono, że podczas przyję­
cia w dniu noworocznym Loubet pożegna się z cia­
łem dyplomalycsnem wobec tego, że ms ustąpić d. 
16 ldtego. Tymcaasem preaydent republiki nie wspo­

mniał o teij wcale, z czego niektóre dzienniki wno­
szą że prawdopodobnie prayjąłby ponowny wybć* 

Ocwartymi krndydatami są trzej politycy: F mi ­
l i  ć r e s, preaj dent senatu , R o a v i e r , prezydent 
gabinetu i D o a n e r ,  preaydent Izby deputowanych. 
Który z nich zwycięży? Jedni powiadają, że Fal- 
I feres, drudzy twlerdaą, że Rouvier, suś Doomera 
wymieniają na trzeciem miejscu. Ale dziwna rzecz 
pomimo że Doumer posiadać ma najmniej szans, 
prasr lewicy zwalcza jego kandydatarę z ogromną 
namiętnością, strasząc po prostu Francję osooisto- 
śclą Doumera. Zarzuca mu karyerowiczostwo, posą­
dza o wszybtkie giaechy autirepublikańskie, nie ba­
cząc na to, że przecież człowiek ten jeBt prezyden­
tem republikańskiej Izby depntowanycb. Cokolwiek 
zarzncićoy można Doumerowi, przyznać mu trzeba 
wybitną indywidualność, a Francy* współczesna 
cnce mieć prezydenta o ile możności Dezoarwi ego, 
któryby zupełni: ulegał woli parlamentu.

Wiec urzedrikjw w Krakowie.
Wczoraj w saii Rady powiatowej w Krakowie 

odbył się trzeci z rzędu wiec urzędników państwo­
wych. W ier zagaił stały przewodniczący komitetu, 
prof dr J a w o r s k i .  Nawiązując do uchwał osta­
tniego wiecn, przewodniczący zaznaczył, jakie spra­
wy będą rozpatrywane i wyjaśnił, że wybrany ko­
mitet zastanowił się szczegółowo nad przekazanemt 
sobie na poprzednim wiecu wnioskami i przychodzi 
obecnie z konkretneml rezolucjami.

Z wniosków przedłożonych przez różnych mówców 
na poprzedniem zgromadzeniu pozostały mezała- 
twiene wnioski prof. Stefana Zaleskiego w sprawie 
zniżenia opłat sakolnych dla daibd nauczycieli 
( w sprawie otwarcia granicy rumuńskiej dla do­
wozu bydła rzeźnego, co łączy zię ze sprawą dro­
żyzny w mieście W sprawie pierwsiego wniosku 
objął referat prof. dr B a n d r o w s k i ,  który przy­
rzekł przedłożyć sprawozdanie na jednem a naj 
bliższych zebrań Drugą zas sprawą aajęia się oso­
bna komisya, która po dokładnemu rozpatrzeniu te] 
sprawy złoży szczegółowe sprawozdaniev

Z koiei portądku dziennego dr P a t k l e w i c z  
zdawał sprawę z przyjęcia deputmcyi urzędników 
przez prezydenta ministrów w sDrawie dodatku akty- 
walnego i au.żenią lat służby. Prezydent ministrów 
odesłał deputacyę do ministra skarbu, a ten, wyra 
ziw siy przyjemność ■ zobaczenia takiej depntacyl, 
nic konkretnego nie przyrzekł, gdyż podobne depu- 
tacye w podobnych sprawach przyjeżdżają do niego 
z całego państwa. Deputacya była takie u ministra 
Piętaka i w Radzie państwa. W Kole polakiem de­
putacya odniosła wrażenie, że Koło dla żądań urzę­
dników jest przychylnie usposobione, może też być, 
że w tej sprawie Koło porozumiewało się z mini­
sterstwami i uzyskało jakieś przyrzeczeń.*. Wobec 
obecnego jednak połjżenia parlamentarnego trudno 
myśleć o parlamentarnem załatwieniu podwyższenia 
dodatku akt/walnego. Sprawę tę jednak mógłby 
rząd załatwić w droaze rozporządzenia, podobnie 
jak się stało i  *djutnm dla auskaJtantów. Rów­
nież nic pomyślnego nie może referent powiedzieć 
o zaLenlu lat służby urzędników.

Odnośnie io  sprawozdania dra Patkiewlcza poBe< 
R o t t e r  wyjaśnił, że gdyby tylko była dobra wui« 
u ministra skarba. to dałoby się wszystko pomyślnie 
przeprowadzić, Ale spokój i stanowczość ministra 
skarbu, a n ayet pewna nieżyczliwość, % jaką przy­
jął deputacyę, nie daje powodu do zadowolenia u 
rzędników. Nietylko w sprawie dodatku aktywrdne- 
go i smżenia lat służby, ale nawet w sprawie 
pragmatyki służbowej urzędników, minister zajął 
stanowisko ciasne 1 robi tylko to, co ma minister 
prezydent gaolneta wskaże. Roscnodsl się teraz o 
to, aby wszystkie Koła urzędników, które o prawa 
■woje satnrmoją, w szturmowaniu tern nie ustały, 
w sposOb poważny i silny, dzisiaj bowiem samą 
prośbą nie daleko się sajedzie. Trzeba zatem sztur­
mować panów ministrów razem ■ posłami i to do­
tąd, dopóki oni posłami są jeszcze. (Brawa).

P. D ą b r o w s k i ,  ursędnik poczty, zali się, że 
opinia, reprezentowana przez niektóre dzienniki, nie 
jest po stronie słusznych żądań urzędników. Aby 
zatem ogół przekonał się o słuszności żądań arze 
dników, mówca stawia rezolucję protestującą prze 
ciw tema, jakoby działalność ich była walką par­
tyjną, gdyż tylko chodzi im o Błuszne polepszenie 
bytu, WoDec tego mówca stawia konkretny wnlo 
sek, by zgromadzeni na wiecu wyrazili wdzięczność 
tym posłom demokratycznym, którzy postulatów u- 
rsędnlcsycn energicznie bronią i popterają je w od­
powiednich instancjach. (Brawa),

Po słowach p, Dąbrowskiego wszyscy powstali 
z miejsc, dając tem wyraz wdzięczności i uznania 
dla posiów demokratycznych za icn działalność w 
parlamencie i n rząatj dla dobra urzędników; prze­
wodniczący p. Jaworski jednak wniosek p. Dąbrów 
skiego proponuje odesłać do komitetu.

Sprawozdanie referenta z przyjęcia deputacyi w 
Wlednln, dra Patkiewlcza, prayjęto i akceptowano 
bez dalszej dyskusji.

Następnie ar L I b e r m a n  zdawał sprawę a dal­
szych czynności w sprawie bodowy tanich domów 
dla urzędników i postawi? wniosek następujący; 
„Wiec poleca komitetowi, by wszedł w bezpośrednią 
styczność z T w. budowy tanich mieszkań dla 
urzędników i na przyszłym wiecu przedstawił wnio­
ski do poparcia dział&lueści tegoż Towaraystwa 
zmierzające*1.

Po krótkiej dyskusji wniosek p. L l e b e r m a n a  
jednogłośnie został przyjęty.

P. S k ą p s k i  referował następnie sw ój w łasny  
wniosek ■ poprzedni“go wiecn, by posłowie Krakow­
scy w Radzie p ań stw a  dążyli do utworzenia w śród 
posłów „klubu urzędniczego**, k tó ry b y  w tem usta- 
wodawczem ciele opiekował się interesami stanu 
nraędniczego. Mówca imieniem komitetu poleca w ie­
cowi uchwalenie sw ego wniosku, jako ważnego dla 
sprawy urzędników.

Wniosek powyższy rozszerzył p. R o g a l s k i  aż 
do żądania utworzeaia ministerstwa urzędniczego 1 
Izby urzędniczej.

Odnośnie do wniosku p. Skąpskiego w dyskusji, 
jaka się w tej materyl wywiązała, zabrał głos po 
seł R o t t e r  i wyjaśnił, że rzecz taka może mleć 
dobrą rtronę, gdyż da impuls do wielu dobrych po 
mysłów. Ale mówca zastrzega się przeciw błędnemu 
pojmowaniu stanowiska posła, p seł Istnieje nie na 
to, by u ministra coś wyrabiał, wydeDtując przed­
pokoje, ale by w parlamencie pracowa* Mówca wy- 
łuszczył różnice między pasłem, co idzie do mini­
stra do przedpokojów, aby d l a  ą i e b i e  coś uzy­
skał, a posłem, co otwrrele idzie de ministra w 
■prawie krzywdy obywatela

Po dy ikusyi wniosek p. Skaosklego uchwalono, 
a wniosek p Rogalskiego odesłano do komitetu dl* 
roapatrzf nia i znania z tego sprawy.

Wniosek prof Zaleskiego odnośnie do drożyzny, 
by wiec wezwał rząd o otwarcie granicy rumuń­
skiej i rosyjikLJ d*a bydła, do krótklem motywo-

N O W A  R E F O R M A .

waniu przez referenta dra C r o d y ń z k i e g o ,  u-
chwalono.

Sprawę ułożenia przez rząd pragmatyki służbo­
wej dla urzędników referował dr P a t k i e w i c z .  
Mówca podnosząc ważność tej sprawy, przypomniał 
wątpliwość, kto ma prawo wvdauia takiej pragma­
tyki, rząd w drodze służbowej, czy parlament w 
drodze konstytucyjnej. W  sprawie tej mówca sta­
wia wniosek, by mający, się ntworiyć „Związek 
urzędników** zwołał ankietę, a ta wypracowała pro­
jekt takiej pragmatyki, oprócz tego mówca Btawia 
wniosek, by wiec uchwalił wniesienie petycyl do 
rządu o zniesienie tajnej" kwaliflkaryi Urzędniczej 
(brawa).

Tenże mówca referował sprawę utworzenia ogól­
nego „Związku urzędników" publicznych. Statut ta 
kiego Związkn ułożony będzie wspólnie a urzędni­
kami lwowskimi. Podług wyjaśnień referenta „Zwią 
zek" taki będzie miał na celu sprawy ekonomiczne 
1 moralne stanu urzędniczego, z wyłączeniem wszel 
klej polityki. Siedzibą „Związku** będzie Lvi ów.

Prof B a o d r o w s k i  wystąpił przeciw arg-imen- 
tem referenta, aby „Związek*1 taki był prowadzony 
centralistycznie. Stowarays>enia tego rodzaj a po­
winny Dyć urządzone na w iór T. S. L., opartego 
na decentralizacji. Kwestya nrzędnicai. jest ogro­
mnie ważną, nie wystarczają tu mężowie zaufania 
tylko, taka organizacja^ musi zainteresować cały 
ogół rpołeczeństwa. Należy stworzyć silną organi- 
zacyę, a siłę da mu tylko system decentralizacji.

Przeciw decentralizacji w „Związku urzędni­
czym" wystąpił p. N i k l a s ,  twierdząc, że system 
taki wyradaa niesnask w łonie poszczególnych za­
rządów.

Wniosek prof. Bandrnw skiego o decentralizacji 
„Związku“ poparł gorąco p. R o g a l s k i .

P St. Z a l e s k i  zapytał priewodniczącego, czy 
do „Zw!ą*ku“ będą mogli należeć urzędnicy Rnsiui. 
A pyta się o to dlatego, że a powoda projektowa­
nej ta&luj organizacyi siana nauczycielskiego, kra­
kowski „Czas** uczynił z tego powoda nauczycie­
lom zarzut, że łączą się z Rusinami.

Przewc Inlciacy odpowiedział, że komitet nie za­
stanawiał się jeszcze nad ą sprawą.

Radca N i e m e t i  w dłuzssem wywodsie uzasa­
dniał potrzebę, aby „Związek*1 zajmował się n iesie­
niem materyalnej pomocy swym c, łubkom w rasie 
choroby lub wypadku. Ma to być stowaraysienie 
oparte na systemie „wzajemnej pomocy*1.

Prof. N o w a k  oświadczył się przeciw wnioskowi 
p. Niemetza, gdlyź taka „samopomoc11 wymaga oso­
bnej finansowej kalkulacji.

Prof. B a n d r o w s k i  wyjaśnia, że jest ta  or­
ganizacją stann urzędniczego. któraby objęła wszy 
stkie pofrzeoy tego siana, a więc I w myśl wnio­
sku p. Niemot za, rodzaj „samopomocy11 materyal­
nej. Gdybyśmy ta tą  organizaeyę dawniej mieli, nie 
byłoby owego słynnego a niefortunnego referatn p. 
Nikiasa o obdłużeniu urzęanikósr ua 20 milionów 
koton.

Prof. Z a l e s k i  stanowczo domaga się od prae- 
wodniczącego wyjaśnienia, czy do „Związku11 będą 
mogli należeć urzędnicy Innej narodowosci-

Oduośnie do tej rprawy dr Chmura stawia wnio­
sek, by wiec uchwalił, że do „Związku*1 mogą na­
leżeć wBzyscy urzędnicy bez względu na wyznanie 
lub narodowość.

Po dyskusyi, w której sauieraii jeszcze głos pp. 
Rouer, Bandrowski, dr Chmura i Inni, oświadczono 
się za decentralizacją „Zwiąaku urzędników11, za 
u id fu em  ą i  ch^rskleru wzajemnej pomocy i aa 
dopnsscsenlem do „Związku*1 wsayctkich nizędni 
ków bez względu na wyznanie i narodowość.

Na tem, o godzinie 9 wieczór, przewodniczący 
zamknął zgromadzenie.

KraJcOm, 4 stycznia.

Czy Urządzać bale? W  odpowiedzi na zsmie- 
szczoŁy w niedzielnym numerze „Nowej Reformy11 
felieton otrzymujemy z wielu stron krsjn od czy­
telników 1 przyjaciół naszege pisma uwagi, podzie­
lające najzupełniej nasze stanowisko i wyrażające 
nam podziękowanie za trafne ocenienie usposobię 
nia i nastroju opinii społeczeństwa polskiego Nie­
tylko r, G alicji, ale i z zaboru rosyjsKiesro docbo- 
dsą liczne głosy, ntwierdzające nas w przekonania, 
że trafiliśmy w myśl ogóła i że pogląd nasz po­
dziela większość patriotycznie nzporoblonezo społe­
czeństwa poiskfego. R L ey  z Królestwa Polskiego 
słusznie upairywaćoy mogli w udmiennem stanowi­
ska GalicyI pewnego rodzaju egoistyczny separa­
tyzm nas sego itrtjn, który w obecnej sytnacyl, bo 
leśniej niż kiedykolwiek, musiałby ich dotknąć. —  
Nienależnie od tego skrapliwość, z jaką powitano 
wypowiedziane przez nai nwagi, i gotowość, a jaką 
oświadczono chęć zastosowania ię dc nich, jest do­
wodem, że nasi ogół nie podziela obaw, jakieml 
usiłowano motywować rzekome straty naszego han­
dlu, który, dzięki licznemu napływowi rodaków s  
zaborn rosyjskiego, znalazł pewną kompensatę ewen­
tualnych strat. Jeżeli zaś na dostawie artykułów 
balowych stracą cośkolwiek firmy wiedeńskie, to 
wzgląd ten chvba nie może być zgoła branym w 
rachubę 1 zaważyć na szali naszych postanuwleń 
Nztomiast grosz zaoszczędzony tem łatwiej będzie 
można ofiarować „na głodnych w Królestwie Pol­
akiem11, gdzie nędza panuje coraz większa.

Przypominamy, że jutro w piątek o godzinie 6 
wieczorem odbędzie się p n b l i c z n e  z g r o m a ­
d z e n i e ,  zwołane przez Towarzystwo demokraty­
czne. Referenuimi będą posłowie krakowscy, P e ­
c e t  o n z 1 R a t t e r .  Ponieważ prezydent miasta, 
dr L e o ,  nie udzielił wyborcom krakowskim s*H 
Rady miejskiej, musi zgromadzenie odbyć się w 
wynajętej s a l i  h o t e l u  K l e i n a ,  którą komitet 
stosownie urządzi i opali, aby uczestnicy nie byli 
narażeni na aazięblen^ się.

Pod odezwą Towarzystwa demokratycznego
w sprawie reformy ordynacji wyborczej, załączoną 
wczoraj do naszego dziennika, przez pomyłkę dra­
ka wypuszczono nazwisko s e k r e t a r z a  Towarzy­
stwa dra Juliana G e r t l e r a .

Dochód ■ loteryl gospodarczej, urządzonej stara- 
n em krakowskiego Koła pań Towarzystwa Szkoły 
ludowej przyniósł 1 530  koron 86 halerzy. Po od­
trącenia wydatków, czysty dochód 1.112 koron 
przeznaczono na budowę polskiej szkoły w Hał- 
cnowie.

Z elektrowni miejskiej. Zarząd elektrowni mlej- 
Bklej przygotowuje sprawozdanie a dotychczasowej 
działalności te] inBtytucyi. Już obecnie wydatność 
elektrowni jest caką, jaiciej spodziewano się dopie­
ro za trzy lata; obecnie instalowanych jest już 
w Krakowie ! 7 .000 lampek elektrycznych, z Których 
do 6 000  jeut w ciągiem świetle. Przy dotychcza­
sowych urządzeniach krakowskiej elektrowni można 
doprowadzić do zainstalowania 20 000  lampek Dc 
zarządu eleitrow nl wciąż napływają nowe agłosze

nia o zaprowadzenie światła elektrycznego, nietyl­
ko od zakładów przemysłowych i sklepów, ale na­
wet z prywatnych m ieszkań, gdyż doświadczenie 
pouczyło, że osw iefeuie elektryczne taniej wypa­
da, niż frazowe lub nawet naftowe.

Zakład pani Żurowskiej, znane od lat kliku 
schronisko dla opuszczonych dziewciyneK, mie­
szczące zię we własnym, niedawno wanlesionym 
domku w Pół wsi o Zwlerzyniecklem, odwołuje się, 
jak po inne lata do ofiarności publicznej, przypo­
minając swój wysoce humanitarny rei 1 dotychcza­
sową pożyteczną iziaialność. W kilku pismach kra­
kowskich pojawiły się też ze strony publiczności 
wystosowane odezwy, wzywające ogół do składania 
w rozmaitej formie ofiar jnż to jednorazowych, już 
to w formie stałego opodatkowania się na cele za­
kłada.

Odezwy te, jak nam donoszą, nie porostacy bez 
echa, gdvż w kilku handlcch i Instytucjach pu­
blicznych pojzwiły się księgi wpisowe dla ofiaro- 
daw ów, gdzie można iap(sywać się na listę sta- 
lych dobrodziejów aakładu p. Żurowskiej, albo skła 
dać nawet drobne jednorazowe datki. K«ięgi takie 
złożono między Innemi w bandlacb Fischera (paLc 
Spisz!), St. Porębskiego (Grodzza 2). Zakład żywi 
nadzieję, że ogół sympatyzujący z zakładem sko­
rzysta ze sposobności i poprze wydatniej cele za­
kładu, który w obecnej chwili użycza przytutku 
kilkudziesięciu bezdomnym i zaniedbanym dzie­
wczę nkom.

Muzyka kościelna. Dnia 6 stycznia w kościele 
0 0 . Reformatów podcans somy o godznie KP/g 
przed połndnlem wykon > chór miejscowy koltndy 
a towarzyszeniem orkiestry wojskowej 13 p. p.

W  sobotę o godzinie 10, podczas sumy, w ko­
ściele 0 0 .  Franciszkanów odegra szereg kolęd w u- 
kładzie p. Niepielskiego orkiestri gimnazynm Sobie­
skiego w towarzystwie chóru tegoż gimnazjum pod 
kierownictwem p. B. 'Walewskiego.

Koncert Tilly Koenen. W  ożywionym tego 
rocznym sezonie kcncertowym występ p. Tilly  
Koenen, znakomitej śpiewaczki holenderskiej, zapo 
wledziany na piątek d. 5 b, m w sali krakow­
skiego -Sokoła", lajm le zapewne poczesne uiojBce. 
Złoży się na to zarówno wspaniały altowy głos 
śpiewaczki, brzmiący metalicznym dźwiękiem, jak 
wyborna technika, cieniowanie i koloratura, które 
zgodnie podnosiła cala poważna prasa europejska 
z ogromnsm uznaniem, jak wreszcie sam dobór pro 
gramu, obejmującego dzieła pierwszorzędnych ml 
strzów pieśni, które to uteory odtwarza Tifly 
Koenen z głębokiem zroaumien!em. Pabliczność kra­
kowska nie pominie zapewne sposobności, aby za­
poznać się z talentem znakomitej artystki.

Ślizgawka W -SokolB" krakowskim została da ś 
otworzoną. Zalety jej są znane, a to: bezpieczeń­
stwo na lodzie, spokojne pwietrze, gdyż staw jest 
otoczony budynkami i wolny od przeciągów. Bilety  
sezonowe sprzedaje kancelarya „Sokoła" codziennie 
wieczorem.

Koncert czeskiego kwartetu, który odbędzie 
się w Krakowie dnia 8 b. m.. budzi niezwykłe za­
interesowanie w całym naszym śwlecie muzycznym 
Program tego, nieiawndnle najwspanialszego w tym 
sezonie koncertu, jest następujący: 1. Schumana: 
Kwartet smycakowy A-moll op. 41 Nr 1, a) An­
dante expressivo, Allegro, b) Seherzur Presto, c) 
Adagio, d) Presto; 2. a) Dworiak: Adagio z kwar­
tetu D moll, b) Smetana: Polka z kwartetu „Z mo­
jego życia", c) O Nedbal: „Valse tnste" z panto- 
miny „Der fanie Hans"; 3. Beetboven: Kwartet 
smyczkowy E  m oli op. 5 9 . a) Allegro, b) Multo 
Adagio, cj Allegretto, d) Finale, Prosto.

Z Towarzystwa lekarskiugo. W  krakowskim  
Towarzystwie lekarskiem odbyty się w końcu gru­
dnia wybory do wydziału Towarzystwa. W skład 
wydziały weszli: dr Rutkowski, jako prezes, prym. 
dr E Borzęcki, jako wiceprezes, prof. dr L. Kor­
czyński, sekretarz stały, dr J. Landau, bibliotekarz, 
dr W ilczyński, sekretarz doroczny. Naczelnym re­
daktorem „Przeglądu Lekarskiego" wybrano prof. 
dra St. Ciechanowskiego. W  skład komisyi reaak- 
cyjnej weszli: prof. dr K. Kiecki, prof. dr L. Kor­
czyński, dr A. Kwaśnicki, dr B. Wojc*echowskl.—  
Do komisyi przemysłowo lekarskiej, wybrano: prof 
dr L. Korczyński, docent dr M. Seńkowskl i dr B. 
Rorolewicz. Do komisyi kontrolującej dr Ccrcha i 
dr Wachtel. Osłonkami rady zawudowezei we Lwo­
wie: prof. dr Mars i prot. dr GluzinsKl, ias'ępci» 
prof. dr Raczyński. —  Kuratorem Domu Lekar­
skiego wybrano prof. dra Juliana Nowaka.

R edakcya ,.A rchitekta" W rozesłanym na rok 
1906 prospekcie donosi, że kierownictwo t«gc mie­
sięcznika objął dr Jan Zubrzycki. W  skład komi­
tetu redakcyjnego wchodzą pp : A. Czanko, W. 
Ekielski, W Krzyżanowski, J. Pokntyńuki, E. Smia- 
łowski i L. Wojtyczko. „Architekt" wychodzić bę­
dzie w roku bieżącym w tym samym formacie, 
a tym samym programem 1 na dotychczasowych 
warunkach

Publiczna próba wypalania kasy ogniotrwałej 
pomysłu p. Szklarskiego z Podgórza, o której dono­
siliśmy, odbyła się dzisiaj na błoniach naprzeciw 
parku dra Jordana, wobec licznie zebranej publi­
czności, oraz przedstawicieli włada. P n ed  zaczę­
ciem próby włożono do kasy pieniądze papierowe i 
metalowe w kobiałce, kilka gazet, różne papiery i 
zegarek. O gndz. 1 0 1/* obłożono kase ze wszyst­
kich stron polanami drzewa 1 s.os podpalono. Ol­
brzymi skwar płonąc°go sto&n drzewa, o objętości 
pięcia metrów Bz«ścteunych, rozpalił kasę do czer­
woności. Ogień trwał blisko trzy kwadranse, a obe­
cni byli ja t przekonani, że kasa m usiau uledz ze­
psucia, gdyż nigdy w rzeczywistości tak silny ogień 
do kasy dostać się nie może. Zdumienie toż ogar­
nęło wszystkich, kiedy po ugaszeniu ognia i ostu­
dzeniu pożaru z niewielkim wysiłkiem otwarł p. 
Szklarski kasę, a » niej wydobył pieniądze i pa­
piery nienaruszone, oraz zegarek, który szedł bez 
przerwy nawet przez cały czas ogniowej próby, Po 
spisaniu protokołu przez delegata urzędu pocztowe­
go, na życzenie którego próbę tę przedsięwzięto, 
zgromadzeni na błoniach rozeszli Bię do domów, nie 
szczędząc nznania dla pomysła p. Szklarskiego, któ­
rego kasy ogriotrwałe będą nieocenionym nabyt­
kiem różnych zakładów państwowych I finanso­
wych.

Protest przeciw przeniesieniu aominarynm poi 
skiego z Cieszyna na ręce prezesa Koła polskiego 
i prezydenta ministrów wysłał wydział Związku 
niewiast katolickich w Krakowie.

Odwołanie zabaw, z  Krosna ptsza nam: W y­
dalał tutejszego „Sokota" postanowił nie urzrńrać 
w tegorocznym karnawale zabaw tanecznych. —  
Na wieczornicy z opłatkiem, urządzonej dnia 31  
grudnia zebrano składkę na głodnych w Warssa- 
wie w kwocie 66 koren 70 halerzy, którą odesła­
no do wydziain Związku polskich Towarzystw so­
kolich w« Lwowie.

0 tiara mrozu Z Bielska piszą nam 3 b. m • 
W ogrodzie zamkowym ks. Sułkowskiego snalezio-

_______ _______ Piątek, 6 Styczua 1906.

no dziś zwłoki 34-letnlego Karola Sohlicba. Bez­
domny —  zginął z mrozn.

Pożar. Z Białej piszą nam: Dnia 3 b. m. w Ro- 
morowitach t.oło Białej wybuchł w stajniach Lott- 
wegn pożar, który znUzczył wrzystkie su jn ie, oraz 
dach domu mieszkalnego pp, Loewych.

„Ubogi Łazarz-Krężel" —  w areszcie. Z Kro­
sna piszą nam: Praez zzereg lat we wsaystklch. 
pra»le dziennikach galicyjskich, w różnych Por*uh,

zwłaszcaa przed świętami, czytac można było w 
ogłoszeniach wzruszającą prośbę tej treści, że uW  
gl Łasarz z łoża boleści dZwigDąć się nie mogący, 
obarczony liczną rodziną, prosi, a raczej bliga o 
datki, bo ginie z głodn, że datki nadsyłać należy 
do Ustrobnej, pocata Krosno itd. To Ł .z ir z  Krężel 
(KRĘŻEL), ptak niebieski a Ustrobnej pod Kro­
snem, w sposób powyższy z żebraniny zrobił sobie 
formnlną g a łt i zarobkowania i cały świat na d*tki 
naciągał. By wzbudzić większe zaufanie, powoływał 
się on także w ogłoszeniach i na świadectwo unę-  
du parsfiainego w Ustrobnej które rzeczywiście nie 
wiadomo na jakiej podstawie z urzędu tego otrzy. 
ur.ł. W  ostatnich czasach, gdy za częste w gase- 
taeb pukanie do mifosierdaia puolicznego nie wy­
kazywało zbyt wielkich rezultatów, rozsyłał praed 
świętami Bożego Narodzeni* literalni* pakami o- 
płatki do całej Galicyi, a prócz tego prsez rok 
cały, nie mając zresstą żadnego zajęcia, pisywał 
listy do kogo się udało, nie pomijając nawet i mi­
nistra rodaka i komendanta korpnan przemyskiego 
i innych, a nadto Łtsarz ten dla zmylenia władz, 
ka.ai posyłki pi uiężne nadsyłać do a ie b le  do Po­
lanki pod Krosnem.

AIb do ciasn dzban wodę nosi. Nagabywani li­
stami aż ze Złoczowa, wnieśli na Krężla zażalenie 
do starostwa w Krośnie, a to odstąpiło sprawę są­
dowi. Rozprawa karno-sądowa praeciw tema Łsza- 
riowl Krężlowi, w grudnia z. r. przed sądem po­
wiatowym w Krośnie o natrętną żebraninę przepro­
wadzona. oprócz powołanych wyżej okoliczności wy­
kazała dowodnie, że zajęcie to Krężla, od dziesię­
ciu lat praktykowane, doskunałe dawało mu docho­
dy; dost arczone bowiem na rozprawę wykt-zy sta­
tystyczne setnej poczty w Krośnie dowodziły, że w 
ostatnich latach Krężel corocznie o k o ł o  c z t e r y  
t y s i ą c e  k o r o n  w tej drodze od publicznaści 
wyłudzał. Znawca lekarski, po godzinnem badaDln 
Krężla, na rozprawie orzekł, że Krężel. 41  H- 
i-zący, jest z imienia tylko Łazarzem, z r e s z t ą  
z d r ó w  j a k  r y b a  I d o  pracy zupełnie zdolny. 
N-dto dowiedziano się, że Łazarz ten żonę z troj­
giem dzieci wysłał na stałe, aż na Bnkowinę, WI- 
docmle na to, aby mógł lepiej hulać, skoro za sa­
mo piwo w sąsiedniej karczmie w Bajdach winien 
aż dwieście koron.

Wyrokiem sądowym skazano Łazarza Kreż'a na  
a r e s z t  t r z y m i e s i ę c z n y ,  a na wniosek za­
stępcy prokuratoryi państwa, ze wzgięda, że Krę­
żel ma ciągle ładne dochody i mógłby uciec, od­
raza po rozprawie p r z y m k n i ę t o  Ł a z a r z a  
do a r e s z t u .

Jaż po rozprawie są nowej, wskutek zarządzani* 
sądu, urząd pocztowy w Polance odsyła sądowi 
Krośnie w»zystkle pod adresem „L izana" Kre'-łfc 
nadeszła przekazy pientę/ns, a Jest ich a kilko dni 
„aaledwie" —  p a r ę s e t .

Ubezpieczenie urzędników nrywatnycb’ Zo 
Stanisławowa piszą nam: Dnia 9 b m o godz in ie  
3 po południa odDędzie się w saii „Sokoła* wiec 
w sprawie nbespieecenia urzędników prywatnych i 
omówienia projektu rządowego w tej sprawie.

Demon8tracye W więzieniu. Ze Stan isław ow a 
donoszą: W zakład* e karnym na D ąbrow ie w so- 
DOtę wieczorem demonstracje któr«v do­
magali się znown polepszenia wiktu. Obiadn w ten 
dzień, składającego się z zupy i ryżu, nie chcieli 
jeść, wieczorem zaś wyprawiali w kaźuiach s wnich 
takie hałasy i piski, że odgłos ich słychać było 
aż w mieście. Do roaruchów nie przyszło, mimo to 
zawezwano a koszar pogotowie obrony krajowej.— 
Około stu więźulów, biorących udział w tej krzy­
kliwa] demonatracyi, odprowadzono do t. iw . Łazie­
nek, poczem zapanował spokój Proknratorya tutej­
sza prowadzi dochodzenia, celem zbadania, czy i o 
ile więźalowie mają priycaynę do zaarg i żalów.

Zmarli.
Magdalena z Trzecieskich M i ł k o w s k a ,  wła­

ścicielka d ób i, w 68  roku życia , umarła w Gorli­
cach.

ś w i a t a *

Za „Boże, COŚ Polskę", w  dnia 17 grudnia
na początku koncertu w Filharmonii warszawskiej 
orkiestra wykonała rewolucyjny (?!) hymn „Boże', 
coś Polsko". Po zawiadomienia o tem, w»r»z»w»ki 
generał-gubernator postanowił nałożyć karę na dy­
rektora administracyjnego Filharmonii p. Aleksan­
dra R a j c h m a n a  300 rub., a na kapelmistrza 
1<)0 rub. z samianą, w raaie niemożności zapłace­
nia na areszt przy więzieniu: RzjchmanowI —  pa 
jednomiesięczny, a Cieiewicza na dwutygodniowy"-

Slub. W  Warszawie w kaplicy Dzieciątka Jezus 
na Placu Wareckim, ks. asesor Michalski pobłogo­
sławił wczoraj związek małżeński pomiędzy dr Pro 
nisławem Guhryuowiczem, docentem uniwersytetu 
lwowskiego, a panną Heleną Lewentalówną. W  or­
szaku ślubnym bardzo licznie reprezentowane było 
piśmiennictwo polskie i sz*uka. Podczas uroczysto­
ści artyści opery wykonali na chórze pieni* Grono 
weselne podejmowano było następnie przez matkę 
panny młodej w mieszkania na Nowym Swiecie pod 
nr. 41

Suzół polski w Wilnie. Ze Lwowa donoszą 
Dnia 31 grudnia 1905 otrzymał Sokół-Maciera 
z W ilna następujący telegram: „Świeżo założono
Sokolstwo wileńskie w liczbie 185 członków posta­
nowiło na walnem zgromadzenia 31 grudn?a 1905  
przesłać Sokołom lwowuklm życzenia dosiego roku 
i poidrowieme bratnie „Czołem!" Telegram ten od­
czytano pnbllcznie zgromadzonym w sali na wie­
czorku Sylwestrowym 1 odpowiedziano telegrafi­
cznie: „Odczytany Wasz telegram na nasaym wie­
czorku Sylwestrowym wywołał enturyazm i długo­
trwałe niemilknące oklask1. Macierz lwowska śl« 
Wam życzenia szczęśliwego rozwoju. Czołem!"

Z zaboru pruskiego. Znany ze swej publlcinej 
I pablicysLycznej działalności adwokat Palędakl w 
Gdańsku pozbawiony został prawa wykonywani* 
adwokatury i to a tego powodu, że jako wydawca 
„ G a z e ty  Gdańskiej" dopuścił Bię w tem piśmie rze­
komej obrazy prokuratora i sędziów pruskich. Dla 
p, Palęduklego Jest to cios bardzo ciężki, ponieważ 
posiada liczną rodzinę, a dotychczas utrzymywał 
■ię głównie a adwokatury.

Proboszczem polskiej parafii w Krotczynie w Po- 
znaństlem mn-uowany został ks. Krng, Niemiec za­
cięty, nie władający należycie językiem polskim.

Rozporządzenie w sprawie oppracyj chirur­
gicznych. Wiedeńskie czasopismo „Hichschul Kor- 
respondent" denosi, że ministerstwo spraw zagra­
nicznych w yiało rozporządzenie do wszystkich na
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m iestn lctw , ażeoy w pro tokołach  choroby vy m ie­
nione były nazw iska  łe k a r iy  i os*b pom agających, 
la irn an io n y cn  pray  operacyach ch iru rg icznych . —  
Ro*por«ad*eni6 to w yszło a powodu - y p a d k n , kto 
r  zdarzy ł elę w pew nym  w iedeńskim  szp ita lu  
T m ar! tam  chory, jak  się później okazaio, a te j 
pravczyny , że pray  operacyi, w ykonanej poprzednio, 
w jednym  a w iedeńskich  p ryw atnych  a a iład ó w  le ­
czniczy ch w j a m i e  b r z u s z n e j  p a c y  m t a  
p o z o s t a ł  o k ł a d  (kom pres). W drożone Aledztwo 
sądow e m usiano za s ta n o w ić , poniew aż n ie  można 
było stw ie rd z ili, k to  przy  operacy i Dył odpow ie­
dzialnym  w ykonaw cą zaDlegn, an i wogóle kto p rzy  
n ie j by ł obecny. Ażeby podobnym w ypadkom  aapo 
bleoa, zarządziło  m in is ters tw o  zap isyw an ie  n a iw isk  
w saystEicb osóo, b io rący th  odział w operacyi.

S p raw a  ks. Luawikl kobursklej, jedna a naj 
bardziej gorszących w ostatnich czasach, tak boga­
tych w aeorszenia tego rodaajn, Bkończy ale poln- 
Downą ugodą Jak donosi rT“mpsu, ks. Filip ko 
burski, mą* *»■ Ludwiki, ma jej wypizclć jednora­
zowo 4 0 0  000 koron jako odszkodowanie za koszta, 
która poniosła od czasu swojej ucIeczEi i  sanato- 
ryum w Coswig, zaś na przyszłość będzie jej da­
wać 8 4 u 0 0  Eoron rocznej centy. Król belgijski 
Leopold, ojciec kz. Ludwiki, jeden z najbogatszych 
monarchów, przyrzekł w swej szczodrobliwości wy­
płacać córce również. 5000 koron Adwokat ks. 
Filipa, dr Bacnraen a Wiednia, zobowiątał się prsy- 
apiezzyć proces rewizyjny Lattaehieha w sprawie
0 fałszowanie weksli na Imią ks. Ludwiki. „Temps* 
uważa za rzbcs możliwą,' że Mmachlch, który na 
mocy wyroku ządu wojskowego siedział kilka lat 
wa więzieniu, zostanie arehabllitowany 1 że cesarz 
zwróci mu rangę oficerską.

Straty Rosyl skutkiem rewolucyl. Jak donosi 
„Vosslłene Zeltung*, profe»»r Migulin podaje na- 
■tępnjąee obliczenie ztrat, poniesionycn przez Ro- 
zyę skatk!em rewaiucyi, aż do ostatnich czasów 
S t r a t y  b e a p c i r e d n l e :  Pożar miasta Baku 
100 milionów rubli; 500 spalonych lolwarkow po 
100 000  wynosi BO milionów rnDli; zniszcaony port 
w Odessie 50 milionów rnbli; sonrzone zakłady 
przemysłowe w Odessie 40  milionów rubli; 60  
■plądrowanych miast, miasteczek I wsi razem z Ki­
jowem, Oaeogą i Kostowem (prócz Moskwy) 60  mi­
lionów ; szkody w wojsKU i flocie 50 mtllouów ru­
bli. Razem straty beapuśrbdnle wynoszą oEoło 350  
milionów rubli. —  S z k o d y  p o ś r e d n i e :  Sr,raty 
kolei skntEiem przerwy w rnchn towarowym 40  
milionów rubli; straty służby kolejowej skutkiem 
ztrejku 200  milionów; wywiezione sz  granicę ka 
pltały priez wychodźców 200  milionów; straty 
skutkiem banzrnctw 100 milionów; odpływ iłota  
e» granicę przez przesiedlenie się rosyjskich rodzin 
100 milionowi wycofanie wkłaćeE przez firmy zagra- 
nleane 100 milionów rnDli. Razem straty pośrednia 
wynoszą 740 milionów. Straty skutkiem spadku pa 
plerów wartościowych i przemysłowych Jiacoje Ml- 
gnlln ca najmniej na miliard (1.000 milionów) ru­
bli, tak, te  —  zdaniem jego —  ekonomiczna atrzty 
Rosyi wynoszą dotąd przeszło 2 miliardy rubli. —  
Obli cienie to z pewnożclą podaje najniższą graUcę 
strat.

Zydzl z R osyl a hr Kfltte. W sobotę odbyła
Się W Wiedniu zgromadzenie, zwołane przez Ro­
zy au przebywających w ztoliey Austryi, ażeby omó­
wić sposób pospieszenia z pomocą żydom, którzy 
neiekll z Ruayl przed pogromami i przybyli
Austryi. Pe zgromadzenia prezes towarzystwa po 
mocy dla wychodźców z Rosyi, Stefan Dewonissl. 
zwrócił się telegraficznie do hr. W it ugo z prośbą 
ateby z okasyl Nowego roku wyznaczył a k*a? 
prastTewsj pewną kwotę na sapomogl dla żydów, 
którzy opuściwszy Rosyę, znajdują się w nędzy. 
Wczoraj nadeszła od br W ittego odpowiedz od­
mowna.

Nowe ogniska rewolucyjne. Na oitteaymiej
praestrzenl Imperyum rosyjskiego rozsiane są liczne 
ogniska rewolucyl, a gdyDyśmy na mapie ogniska 
te oiascayll czerwoną barwą, otrzymalibyśmy pou­
czający obrai graficiny rozmieszczenia ruchu rewo­
lucyjnego. Do miejscowości dawnych, w ktorycn 
roarueby te wybuchają z rozmaitą siłą, to snowu 
na pewien czas ustają, przybyło w ostatnich dniach 
miasto B a c h m a t ,  stolica powiatu bachmuckiego, 
obok kilku mniejszych miejscowości. Powiat ba
chmucki ODejmuje wschodnią część guberni! ekate- 
rynosławrklej, rozciąga się na przestrzeni 8108  
wiorst kwadratowych (0 93 7 4  wiorsty =  1 kilome­
trowi) i liczy 200.177 mieszkańców. Powiat ba-
chmncki posiada bogate kopalnie węgla kamiennego
1 soli, prócs tego znajduje się tam w mniejszej 
ilości miedź, rtęć, gips i piaskowiec. W  roku 
1887 wydobyto blisko 49 ,600  000  pudów węgla 
(1 pud =  16 3 kilograma) I 11 600 000  pudów soli 
Dawniej powiat bachatackl miał ogromne lasy, i  kto 
rych dalslaj pozostały tylko reszikl.

Miasto Baenmnt leży nad rzeciką Bachmat, wpa 
dającą do rzeki Doniec, dopływu Donn, liczyło w r. 
1885  około 1 4 0 0 0  mieszkańców, poslaaa kościół 
katolicki i 5 eerkwi. W  mieście Faehmucie znaj­
duje się warzeinia zoli, która w r. 1887 dała l 1/ ,  
miliona pudów soli warzonej.

Mianowania Wyższy sąd krajowy w Krakowie ztmia 
nowuł tfloysła kanobizryjcego z tytułem i charakterem

I starsseg* oficyała kancelaryjnego w sądzie obwodowym 
w Wadowicach, Jana  Bujaka, starszym  oficyałem kaa 
oelaiyjayu. n tb a ł kanceliście w sądzie powiatowym w 
3 siacie, Leopoldowi Messiogerewi. posadę kancelisty w 
sądzie ohwoć jwym w Tarnowie.

.G azstr lw ow ska" ogłoszą Wyższy ląd krajowy w 
Krakowie zamianował anzknltanfaml praktykantów  uą- 
dowyoh Jozefa Przegrodzkiego, Józefa Ozomę, W łady­
sław" P -m k s T iaeoe :* Wołkowickiego i Bolesława Ga 
by vi la.

Dyrekcya pooai przeniosła asystentów Aleksandra M*- 
gcńsriego z Drohobycza do Sambora i W ładysław* Kło­
sowskiego ze Śm atyaa do Kołomyi

Prezydyum krajowej dyrekcyi »ki.rbn zamianowało st 
oficyała cłowego Jarosław a Kirchnera starszym kontro 
lorem cłowyn i oficyała cłowego G nstaw a Mojseowioza 
starBzym ofu-yałem ctowym, kontrolojąceg asystenta 
cłnweg > Em iia Slobodzińskiego 1 asystenta cłowego Sta 
n is ł.w a  Cbulkowskiego oficyałem cł w nu, prowizorycz­
nego asystenta cłowego A letsondra Rod ictiego i p rt 
k tykanta  ołowego Józefa Sawickiego kontrolują ymi a 
systentam i cłowymi r wideo anii rachunkowym w IX 
klasie ra  gi oficysłów rachunkowych W iktor i Chuiuro- 
wicza i Boiesławn Lewickiego; of cyałam* rechunkow r 
mi w X klasie rangi asystentów W ładysława Chrzanów 
skiego i Józefa Mazurskiego; asystentam i rachunkowymi 
w XI klasie raogi praktykantów  Marcelego Abende, 
Henryka R-idegn M akiymiiiana Breita, Ignacego Rodel- 
lego, Franciszka E Irina i Alojzego Selzcra.

Doba obecna w Królestwh Polskl-m. 0  1 zyt na tema* 
powyższy wy^ioii w E lcuteryi" (Jagiellońska fi, I  p.) 
w niedz elę 7 b m p dr Aog Wróblewski, który w/a- 
ŚŁis pow iódł z dłuższej wycieozki po królestw ie i L i­
tw ie Goicie mile w dz'*ni W stęo dl* cztooków Lleu 
te ry i" U> h. dl» gośoi a i Początek o 7 wieczór 

w Stow. kobiecem , Rutn ‘ (św Seoastyana 23) we 
wtorek 9 b. m. o goaz.uie 7 '/, odbędzie się odczyt p 
li Lesera p. t . .W yohow inie narodowe'.

Stacyę telegrafu otwiera dyrekcya poczt 15 b. m w
Ł ą re  McinOor)

Składki, bar. Rymkiewicz z Londynu 83 K ; pracujący 
w d ro ia rn i Ad< cyc- 7 K h; P  1 K; A M  Z an n  
skp. fi K , za* Al ł i  '.pder F ilie  ewicz 2. W itold Filasi*- 
ricz 2, Ryszarda Filasicwicz 2, Teodozya Lipińska 8 i

Józef W ożniak 5 K zam iast rozsyłania iyczoń noworo­
cznych

Na „Macierz śląską* złożył N. N. 3 K 28 h, jako pro- 
oent od wygranej w labeta.

Dla Tow. „Sz oły Jodowej* złożył H. 1 K, Z. Z. 6A h
* Na Przytulisko B rata A lberta zł ży L. M 2 K

Na zakład p Żurowskiej złozyła M K. H K 96 h (3
rubie 7 kop.) w \gr»ne w karty ; L M. 2 K

Składki ha weteranów z r. 1831. W grndniu złożył p 
F  W innicki od ooywateli dawnego ub od i stryjskiego 
l l f iK  46 h. Rozdano 269 K 26 h, przew yikę rozebouów 
pokryto z oszczędności poprzednich mlesięt y. K. W i- 
s z n i e w s k f !

Uniwersytet ludowy Im. A Mickiewicza.
(W Muzeom teohniczno-przemysiowem.i

W  piątek: Dr Jozef Zm ietow sz. , Anatomia i fizjo­
logia człowieka* (od 7‘/i do - ‘/, wiecz.).

Repertoar teatru miejskiego.
m piątek: „Wieczór t  zecb k ró li'.
W sobotę: „B tleem polskie*.
W  niedzielę po pnłudnin: „Betleem polskie*; wieoaór: 

„Wieczór trzech króli*.
Z kalendarza W  piątek 5 stycznia: Tel-sfora p. m. i 

Emiliany p.; w sobotę 6 tycznia: Trzech K .óli; w nie­
dzielę 7 stycznia: Jn l ana i Luc ana.

iV*ob’ łtunofc 6 stycznia o godzinie 7 min. 10 *a- 
ebód o gods 8 m. 5(i, dingośf d a l i  gndsln 8 m 10

1 krakew tklege dbeerwatoryuzi Dnia 3 stycznia te r­
mometr doszedł od — 12 2 do — 6 9 C.; baronretr opadał.

Dnia 4 stycznia o godzinie 7 rano etan baromutro 
7T0'5 mm. term ouetn i — 118 0 .. olsza.

P-zopowtedaia dla Galicy* zachodniej na 4 stycznia- 
pogoda, częściowe zaobmurzenie.

B .  O f z b r y e l a k a  ( K i * u k ó w
kapcje, Kpraedaje i naitiinje —  foitepiany, pia 
ain«y narmouia i p la n o l e  — krajowe i k.agra 
niczne —  now« i przegrane —  za gotówce i 
"płaty —  bez zaliczki.

Izfrów , 4 stycznia.
W 80 awle zabaw karnawałowych. Wcsoraj

wieczór w sali KkByna miejskiego odbyło kię ae- 
branie delegatów Stowanyszeń w sprawie u baw  
karnawałowych Przewodniczył delegat „Sokoła- 
Macierzy* p. Franciszek B a r a ń s k i .  W obradach 
wzięli ndział delegaci: Tow. dziennikarzy polskich, 
„Sokoła*, Kasyna miejskiego, Tow. uicędniczego, 
Tow strzeleckiego, „Gwiajdy*, „Sk»ły“, Bratniej 
pomocy słuchaczów politechniki, Czytelni akademi­
ckiej, Tow. kupców i młodzieży handlowej, Bratniej 
pomocy słuchaczów ws. echulcy, Technicklero Koła 
pomocy przemysłowej, Technickiego Koła T. S. L. 
i Ligi pomocy przemysłowej. W  dyskusyi zabierali 
głos wszyscy delegaci, poczem ucUwalouo j e d n o ­
m y ś l n i e ,  na wniosek dra Adama, następującą 
rezolaeyę:

„Zebranie delegatów Towarzystw polskich, prze- 
prowadziwnzy obszerną wymianę zdań na temat za­
chowania się w czasie karnawału tegorocznego, do­
szło jednomyślnie do prkekonania, że ze względu 
aa wyjątkowe w obecnej chwili położenie naszego 
narodu, nrządzanie pnbiicinych zabaw i  tańcami i 
balów, o ile nie nastąpi zasadnicza zmiana stosun­
ków, na teras jest niewłaściwe*.

Inspektor powszechnych szpitali krajow.cn,
dr btoila Sawicki, s dniem 24  grndnJa przeszedł 
w stały stan spoczynku. Jzko następcę po nim wy­
mieniają w kotsch decydujących fisyka miejskiego dra 
L e g e ż y ń s k i e g  o.

Dyrektorem gallcyjsklel Kasy oszczędności
w miejsce dra Stecikuwsklego, który astąpił, za­
mianowany zostanie adwokat tutejszy dr Ferdynsud 
Kwiatkowski Obscaió toczą się s nim ostatnie w tej 
sprawie pertraktacye.

Z lwowskiego sądu. Z ądu karnego prsenia- 
sient zostali do cywilnego radcowie: Cbarak, Oha- 
nowtci 1 dr Sawcsak; na ieb miejsce zaś przybyli 
z sądu cywilnego radcowie: dr Beison. Jona* i Le­
wandowski.

Tanin mięso, w  grudnia dowieziono ds Lwowa 
na wyznaczone przez magistrat targowiska 42 .984  
kilogramów. Od dnia 7 września, t» j. od pecaątku 
akcyi zaopatrywania miasta w mięso prowlncyonal- 
ne, dowieziono 150 413  klg. Co do targowisk, to 
jodynie na placu Strzeleckim prosperuje ono nale­
życie; w ulicy bcieżkowej utrzymać zię nie dało, 
ba odbyt tam był bardzo słaby; w ulicy Janow­
skiej , obok kościoła św Anny, sprzeuaż odbywała 
się na małą skaie. —  Mięsa końskiego konsumuje 
obecnie Lwów dziennie średnio I 500 kilogramów, 
a oprócz tego około drugie tyle kuńskich wędlin 
Obecnie Lwów ma 7 jatek końskicn

Rewolucya w Rosyi.
Aresztowania w Petersburga, Moskwie i w 

mnych większych miastach t r w a j ą  d a l e j .  
Rząd urządza prawdziwe obławy na głównych 
kierowników rucbn rewolucyjnego, lecz podo­
bno bez skntkn. Większa ich część zdołała do­
tychczas uniknąć aresztowania. Na teroryzm 
rządn odpowiadają oni również czyLami lnb ha­
słami teroryzmn. Ponieważ proklamacye rewo­
lucyjne, zapowiadające rychły wybuch n o w e ­
g o  z b r o . n e g o  p o w s t a n i a ,  wywołują o- 
gólne zan.epokojenie, rząd nwazał za stosowne 
wydać komunikat, w krórjm cznaimia, że bę­
dzie umiał „ s t ł u m i ć  w y b u c h  t a k i  w z a ­
r o d k u * .  Znamienna jednakże rzecz, że publi­
czność wierzy więcej groźbom rewolncyonistów, 
niż tym zapewnieniom rządn.

Z Moskwy tymczasem rozchodzą się alarmu­
jące wi°ści, że kuła reakcyjne przygotowują 
n o w e  p o g r o m y  ż y d ó w .  W  tym cela roz­
głaszają, że rewolncya w Moskwie urządzona 
została za ż y d o w s k i e  p i e n i ą d z e .  Generał 
Dabassow oświadczył p idobno, że nic nie może 
przedsięwziąć przaciwko ewentualnym nowym 
pogromom.

Z Petersburga donoszą, że nowa ustawa 
o związkach jaż jest ukończona. Prawo jawno­
ści przyznaje ona tylko związkom z a w o d o ­
w y m  związki urzędnicze są zabronione. Mini­
ster ma prawo czasowo zawieszać związki we­
dług swego nznania, lecz ostateczna decyzya 
zależy od senatn.

Mianowanie Akimowa ministrem snrawiedli- 
wmśói oznacza pod ibno zwycięstwo reakcyi. Od­
zywają się obawy, że wybory do „Domy* od­
bywać się będą pod presją — b a g n e t ó w  i że  
wobec tego wydać mryą rezultat bardzo n i e ­
p o m y ś l n y  d l a  r u c h u  w o l n o ś c i o w e g o .

O stłumionej rewolucyi w Moskwie donosi 
Korespondent berlińsk.ego „Tageblattn* jeszcze 
następujące szczegółj

W dzielnicy P r i e s n a cale niice leżą w gru­
zach, spalone i zburzone przeż strzały a i m a- 
t n i e .  Na wszystkich podgórzach pełno truDÓw. 
W szpitalach leży 2000 jfannych. W ostatnich 
trzech dniach puchowi no 670 zabitych. Prof.

M o r o b i e w ,  który w swem mieszkaniu urzą­
dził stacyę opatrunkową dla rewolncyonistów, 
z o s t a ł  z a s t r z e l o n y  p r z ę z  o f i c e r  a, któ­
ry WDadł do jego mieszkan.a, Genertł-majora 
A w e n  a n o  w a aresztowano jako uczestnikr 
rewolncyi. Zdarto mu natychmiast szlify i ode­
słano do Petersburga pod sąd wojenny".

Do „Standardu" zaś donoszą z Moskwy: Li­
czba ofiar podczas ostatnich niepokoi wynosi 
około 22 DUO ludzi. Admirał Dnbasow kazał 
strzelać nawet do tych powstańców, którzy się 
poddali.

Wśród tych dymiących zgliszczów, na placu 
przed dworcem Mikołajewskim w Petersburgu 
odbvło się onegdaj uroczyste wojskowe nabo­
żeństwo dziękczynne za stłumienie rewolncyi.

Tymczasem donoszą, że w niektórych dziel­
nicach Moskwy przychodzi jeszcze codziennie 
niemal do większycn lab mniejszych utarczek 
rewolncyonistów z wojskiem.

O w a l k a c h  w R y d z e  otrzymano wczoraj 
wieczorem w Berlinie następujące doniesienia 
teiegraf.czne:

„Wczoraj rano około 40  zbrojnych robotni­
ków wkroczyło do sali fabryki Prowodnika, w 
której spało 26 dragonów, i zamordowało 11 
dragonow, jednego poneyanta i jednego urzę­
dnika pulicyjnego. 14 dragonów odniosło rany. 
Sprawcy uszli. Artylerya, konnica i piechota 
otoczyły fabrykę i nie wypuszczając żadnego 
z 4000  zebranych w niej robotników, rozpo­
częły ostrzeliwanie fabryki z karabinów ma­
szynowych. — Oddano także na fahrykę pięć 
strzałów armatnich. Z  fabryki również strze­
lano. Po kilku godzinach robotnicy poddali się 
i wymienili Winnych. LLzba zabitych i rannych 
jest znaczna".

Poseł D a s z y ń s k i  zamieszcza w „Naprzo­
dzie" dalszy ciąg swojego „listu otwartego* do 
„towarzyszów" w zaborze rosyjskim. Tutaj wy­
stępuje autor p r z e c i w k o  ustawicznie, na ko­
mendę rewolucyjnych stronnictw rosyjskich, 
wznawianym strejkom, które osłabiają nietylko 
snę wielkiego kapitała, locz pozoawiają jej pro- 
letaryat, który powinien ją zachować na powa­
żniejsze, nie dające się dzisiaj przewidzieć wy­
padki.

Ponieważ „Naprzód" nie ukończył jeszcze 
„otwtrtego lista" posła Daszyńskiego, więc 
wstrzymujemy się z podaniem szczegółów, aż 
będziemy mieć całość poglądów przywódcy so- 
cyalistów galicyjskich.

(Telegr. „N. Reformy ‘ z 4 stycznia.) 
Witte.

Petersburg. „Nowoje Wremia" z a p r z e c z a  
p o g ł o s k o m ,  jakoby Witte podał się do dy- 
misyi.

Przyszła Duma państwowa.
Petersburg Petersburska Agencya telegrafi­

czna uonosi: Pismo „Mołwa" doniosło, że rada 
ministrów postanowiła uważać Damę państwo­
wą za ukonstytuowaną, je2ell 150 jej członków 
bęazie wybranych Wiadomość ta jest fałszy­
wą, albowiem wedmg rozporządzenia z 24 gru­
dnia z. r. pierwsze zgromadzenie Damy pań­
stwowej może być otwartem dopiero wówczas, 
jeżeli senat ogłosi iistę połowy członków Damy, 
wyszł/ch z puwszechnych wyborów w guber­
niach państwa i dystryktach kozaków doń- 
ikicb.

Aresztowania.
Londyn. Petersburski korespondent „Timesa" 

donosi, że polnya aresztowała także dyrektora 
szlaka kolejowego z P e t e r s b u r g a  do C a r ­
s k i e g o  S i o ł a ,  ponieważ utrzymywał s t o ­
s u n k i  z r e w o l n c y o n i s t a m l

„Wolność praj*y“ .
Berlin. Donoszą ta z Petersburga: R ząl za­

wiesił wydawnictwo u m i a r k o w a n e g o  dzien­
nika liberalnego „Naroduaja Swoboda" za ar­
tykuł, w którym powiedziano, że ooecne p o ł o ­
ż e n i e  j e s t  p o d o b n e  do  t e g o ,  k t ó r e  
b y ł o  na k i l k a  t y g o d n i  p r z e d  ś m i e r ­
c i ą  P l e h w e g o .

„Związek związków".
Petersburg. Pomiędzy członkami „Związku 

związków" nastąpił rozłam i jedni chcą pro­
wadzić dalej strojk, drodzy są za przejściem 
do działalności pokojowej.

Chłopi a podatki.
Moskwa. Petersourska Agencya telegraficzna 

dnnusi: Na zarządzenie władz urządzono w roz­
maitych miejscowościach zgromadzenia chłop­
skie, celem przedstawienia chłopom z g c b n y c h  
s k u t k ó w  uchwalonego niepłacenia podatków. 
Ostrzeżenie to miało dobre skutki. Chłopi o- 
świadrzaią, że o d s t ą p i ą  od s w o i c h  u 
c h w a ł

Nnwe walki w Moskwie.
Berlin. Z Moskwy donoszą: Na alicach dziel­

n ic y  P r  e s  na toczyły się znów gwałtowne 
walki Artyierya zburzyła znów kilka domów

„Dama" moskiewska uchwaliła na wsparcia 
dla cierpiących nędzę 50.000 rubli, dalej po­
stanowiła wypłacić urzędnikom Densye także 
za c z a s  s t r o j k  u.

W ąuberniach.
Petersburg Połączenia kolejowe w okolicy 

Moskwy p r z y w r ó c o n e .  Przeszło 100 kole- 
j rzy sieci kolei moskiewskich aresztowano za 
udział w rewolncyi.

Włodzimierz. (Pet. a(r. tel.) Zebrani tn rezer­
wiści chcieli zabić dwu rewolucyonlstów, któ­
rzy wygłosili do nich mowy. Wojsko powstrzy­
mało rezerwistów od tego zamiaru.

Z powodu zaburzeń antiżydowskich.
Kijów Pułkownikom i Achockiemu i dwom ofi­

cerom policyi wytoczono proces z tego powo­
da, że podczas pogromn żydów zachowywali się 
z n p e ł n i e  b i e r n i e  i b e z c z y n n i e .

Położenie w Kurlandyi.
Berlin Petersbnrssi korespondent „Tagtr 

blattu" donosi: Położenie w Knriandyi p o ­
l e p s z a  s i ę .  W Tuskom i Talseo usunięto 
rządy rewolucyjne. Sytuacya w G o l d i n g e n  
zawsze jeszcze groźna. Rząd wysła* tam woj­
sko. Generał O r ł ó w  opernie w okolicy miasta 
W a l k .  Miasta B e r n a w a  i R n j e n  c i ą g l e  
j e s z c z e  w r ę k a c h  r e w o l u c y o n i s t o w

Tuckum. (Pet. ag. tel.) Spokój przywrócono, 
jednakże jeszcze kilka miejscowości w okręgu

Tuckum znajduje się w rękach powstańców.
Wysłano tam wojsko.

Apel do konstytucyjnych zasad.
Ryga. Petersburska Agencya telegraficzna 

donosi: Generalny gubernator oświadczył wczo­
raj wobec redaktorów pism rosyjskich, niemie­
ckich i litewskich, że ma nadzieję, iz p r a s a  
p r z y c z y n i  s i ę  do p r z y w r ó c e n i a  po­
r z ą d k u ,  aby reformy zamierzone mogły być 
przeprowadzone. N ie  c h c e  o n  o g r a n i c z a ć  
p r a s y  i będzie popierał ją swym wpływem, 
jeżeli — jak to się dzieje we wszystkich pań­
stwach konstytucyjnych — prasa kierować się 
będziu z d r o w e m i  z a s a d a m i  Gunerał-gn- 
bernator oświadczył dalej, że m isyi jego jest 
prowizoryczną tylko i potrwa do chwili przy 
wrócenia porządku.

Stracenie przywódcy.
Ryga. W M a r y e n b n r g a  kolo Wałku w ln- 

flantaco stracony został główny przywódca Ło- 
tyszów B a  11 od. Wielu rewolncyonistów uwię­
ziono. Cztery domy przywódców łotewskiej re 
wolacyi 8 p a l  on o.

W Estonii.
Petersburg. W okolicy Harnes w Estonii 

p o w n t a m e  s z e r z y  s i ę  g w a ł t o w n i e .

Barbarzyński zamiar.
Petersburg W wysokich kołach rządowych 

zapuwiadają, że po stłumienia powstania. Łoty­
sze, którzy brail w niem udział, przeeiddleni 
zostaną do wewnętrznych gubernli Rosyl, aby
w ten sposób przeszkodzić ponownemu wyba- 
chowi powstania w przyszłości.

Żądają odszkodowania.
Berlin. Do „Lokai-Anzeigera" donoszą z Pe­

tersburga: Marszałek szlachty knrlandzkiej ba­
ron M e y e n d o r f f  żąda od rządu odszkodowa­
nia za szkudy wyrządzuno szlachcie przez Ło- 
tyszów, w kwocie 15 mil rubli.

Wyprawa po pożyczkę.
Berlin. Do „Lokal-Anzeigera" donoszą z Pe­

tersburga: Były minister wojny K o k o w c e w  
wyjechał przed kiiku dniami do P a r y ż a  w 
celu przeprowadzenia układów co dc nowej 
pożyczki rosyjskiej. Wyjazd nastąpił w taie- 
mmcy wyłącznie n a  o s o b i s t e  ż y c z e n i e  
c a r a .

Bujna fantazya.
Petersburg Admirał Rozdiestwieński zamie­

ścił w „Nowoje Wremia" artykuł, w którym 
twierdzi, że podczas bitwy pod Czusimą stała 
w W e i h e i w e i silna flota a n g i e l s k a ,  któ­
ra m.ała zriszczyć flotę rosyjską w razie, gdy­
by f l o t a  j a p o ń s k a  p o n i o s ł a  b y ł a  k l ę ­
s kę .

** *
Z W rz a w y

Warszawa Między I waagroden a Radomiem 
wykoleił się wczoraj pociąg osobowy, skutkiem 
uszkodzenia mostu kolej jwego. Dwie osoby ze 
służby kolejowej zginęły Wielu pasażerów od­
niosło rany. Stacyę Kolejową łastrów splądro­
w ał wczoraj tłum uzbrojony i zraoowal kasę.

Ogólny strejk w Warszawie jest ukouczony.

Jfi8iMii.it i ieiepalicne 
■thaóomoini „N, Reformy1

z dnia 4 styczni*
Lwów Namiestnik hr. Andrzej P o t o c k i  w 

towarzystwie szela biura prezydyalnego namie­
stnictwa radcy dworu Zaleskiego, wyjechał dzi­
siaj po południa posmesznym pociągiem w spra- 
wacn urzędowych do Wiednia.

Wiedeń. Cesarz przyjął dziś na posłuchania 
ministrów G a n t s c h a ,  B y la n d ta , B o n ą n o ia , 
S c h o e n a i c h a  i Wr b ę ,  radców Władysława 
Fedeiowicza i hr. Władysława Michałowskiego

Wiedeń Minister dr P i ę t a k ,  który przez 
święta bawił w Griess koło Meranr, zachoro­
wał na influencę i zapalenie oskrzeli. Dziś ma 
się lepiej.

Wiedeń. „Polnische Correspondenz" donosi, że 
starsi radcy skarbowi Riemaan i Prokopowicz 
otrzymali tytuł radców dworu.

Reforma wyborcza.
Wleoeń. Wypracowanie projektu reformy wy­

borczej ma być przyspieszone. Już w przyszłym 
tygodniu rząd wypraerje p r o j e k t  p o d z i a ł a  
o k r ę g i  w w y b o r c z y c h .

Wiedfń Jak się dowiaduję, p r o j e k t  re ­
f o r m y  w y b o r c z e ’ w n i e s i e  r z ą d  z a ­
r a z  n a  p i e r w s z e m  p o s i e d z e n i a  p a r ­
ła m u ń t a ,  który zbierze się wedle wszelkie­
go prawd ipudobień°twa 16 b. m. — W sferach 
miarodajnych oczekują, że rozprawy nad pro­
jektem. dotyczącym reformy wyborczej, rozpo­
czną się już na pierwszem posiedzenia Izby 
posłów.

Gołuuhowski pozostaje.
Budapeszt. „Pester Lloyd" oświadcza, że po­

głoski, jakoby hr. Gulnchowsti zamierzał podać 
się do dymisvi. są b e z p o d s t a w n e .

Sprawa Kovacsa.
Budapeszt. Rząd węgierski grozi, że jeśli 

w Debreczynie opór ludności przeciwko rozpo­
rządzeniom władzy nie ustanie, n a s t ą p i  z a ­
w i e s z e n i e  s a m o r z ą d u  m i e j s k i e g o  i 
o g ł o s z e n i e  s t a n n  o b l ę ż e n i a .  W dnia 
wczorajszym urządzono tam znów tłumne de­
monstracje ?npanowi Kovacsowi skradziono, 
gdy leżai bezprzytomny, z ł o t y  z e g a r e m  
z ł a ń c u s z k i e m  oraz p o r t f e l  z p a p i e r a ­
mi  i p i e n i ę d z m i .

Budapeszt. Rząd zamianował radcę policyj­
nego B o d ę  komisarzem rządowym dla Debre- 
czyna. Otrzymał on daleko sięgające pełnomo­
cnictwa ścigania bez względn wszystkich osób, 
które brały ndział w napadzie. Ma on z naj­
większą surowością wystąpić przeciw tym wła­
dzom, które wiedziaiy o przygotowaniach do 
napadu i nie zapobiegły mn, a nawet — na co 
rząd ma dowody — popierały go. Z Debreozy- 
nu donoszą, że sędzia śledczy spudzinwa się a- 
resztować wieln winnych. Przeciw kuku człon­
kom Komitatn wdrożone będzie śledztwo karne, 
ponieważ podpisali plakat podburzający przeciw 
Kovacsowi

Dalej donoszą, że w rapadzie na Kovacsa 
wzięła udział głównie i n t e 1 i g e u c y a. W ko­
łach pairtyj koali yjnyeh wypadek ten wywołał 
z a n i e p o k o j e n i e .

Debreczyn, Dziś o godzinie 3 w nocy przy­
był tn komisarz rządowy B r o d a  z nadzwy 
czai nem i pełnomocnictwami. Na pbrouie ustawio­
no o d d z i a ł y  w o j s k a  i ż a n d a r m e r y i  
celem zapobieżenia ewentualnym rozruchom. Po­
dróżni dopiero w kwadrans po nadejścia pocią­
gu zostali wpuszczeni na peron.

Debreczyn. Od dziś nocy stacya kolejowa za­
jęta jest przez 2 k o m p a n i e  p i e c h o t y  i 
40  ż a n d a r m ó w .  U  wszystkich drzwi i wejść 
stoją żołnierze z bagnetami na karabinach. Na 
peron wpuszcza się tylko osoby, pos.adające 
bilety jazdy. S ę d z i a  ś l e d c z y  t p e ł n i a  
s w o j e  c z y n n o ś c i  r ó w n i e ż  p o d  s t r a ż ą  
ż o ł n i e r z y .

Stwierdzono podobno, że Koyacsowi połama­
no palce głównie przy gwałtownem ściągwnm 
mn pierścionków, które również skradziono.

Debreczyn. Na zarządzenie proknratoryi are­
sztowano dzisiaj przed południem ucznia szkół 
średnich, Eigeniosza S c h w a r z a ,  który znie­
ważył czynnie nadżnpana K o y a c s a .

W mieście p a n n j e  s p o k ó j .  Wojsko co­
fnięto. Patrole żandarmeryi przeciągają przez 
miasto.

Budapeszt. Tutejszy sąd zasnspendowai se­
kretarza peszteńskiego komitetu F a c e k a s a ,  
z powodu nadużycia władzy i s k a z a ł  g o  r a  
d w a  m i e s i ą c e  w i ę z i e n i a .

Rokowania traktatowe z Serbią.
Wleóeh. Przerwane rokowania z Serbią i Buł- 

garyą w sprawie nowych traktatów handlowych 
podjęte zostaną r a  n o w o  w n a j b l i ż s z y c h  
d n i a c h .

Nowa wojna kolonialna
Berlin. Z Kamerunu donoszą, że powstanie 

murzynów przybiera tam o g r o m n e  r o z m i a ­
ry . W południowi m Kamerunie powstało prze­
ciwko Niemcom 1C 000  dobrze uzbrojonych kra­
jowców. Władze niemieckie mają przeciwko tej 
sile tylko dwie kompanie wojska.

Wszedzie ich kochają
Londyn Z P e k i r u  donoszą: W poniedzia­

łek wieczór patrol japoński wszedł w konflikt 
z oddziałem niemieckim. P o w s t a ł a  z a p a l ­
c z y w a  w a l k a .  w k t ó r e j  12 N i e m c ó w  
i 8 J a p o ń c z y k ó w  o d n i o s ł o  r&ny.  Je­
den z niemieckich żołnierzy o t r z y m a ł  28 
p c h n i ę ć  b a g n e t  em;  4 Japończyków leży 
umierających.

Odpowiedzialny rraaau i wyuawca:
M l o h f t )  K o n o p i  ń t k l .

m  a m > s g » M a A &  k .
( lr ty ':« l | w t jm  d i ia l i  im  ' . i i k t u  i i

Asimoi Dra Elswirtha
wszystkim, którzy mają a s t m ę ,  t r Ó t k i o A  
d e c h  i d u s z n o ś ć ,  przynosi natychmiastową 
ulgę, a wkuńcu zupełne wyleczenie.

Ażeby się przekonać o jego sile leczniczej, 
zażąaać za darmo próbki od apteki „znm KÓ- 
nig yoh Ungaru", Fleischmarkt 1, w WiedPiU.

od óO c t ra  metr, iBtatnie 
nowości. Przesyłka do domn 

■ opłacona I oclona.
O H ity wybór próbek natychm iast. 19 1 4

Fabrykant jedwabiu Henneberg. Zurych

Dr Piotr Gescfiwind
przeniósł * powodu przeniesienia Bledliby sądu 

kancelaryę adwokacką
ze Siemienia do Suchej.

(254 3 3)

niezbędny krem do zęnow,
n tm m u je zęby czystemi, biatemi i zirow  emL

K u r t s :  t e l e g r a f i c z n a ,
-■ma, 4 styczul*.

Akcye »< ■> /aokieg . EaWadu f c i r i j , jwegi $77'— . 
Akcye -regle-*!><«?- Kaitad* kredyt**: sgo 769"—, Łkejz 

g i u*nl 8 1f 8 f Akoj— 7/nloabank . 664 36 AJkrę-* 
LandesbarJrr "4 1 — Afcuje B unkrereinu (-68 fiO Akoyg 
Aodencred* I 0 b 9 — Akoyt G rłicyjik lepr F.»rtki hłpntf 
cziusgr 662'— Akey* kolei yaattwttw^eh {88 —. »U«y» 
sole! .  •lOdnioo ej 122'— kolei K b e th e l 447 '80,
Lkeye kolei gółuoc >e; 6710 (67fi.) r.Koye kolei osemiowui- 
AJeJ 591 —. Akcye oip*T) 639 76 Akcye Rim* Murany* 
516 76 ukoye Prezklł^c fo w irzy itw e  ie U ta u g ' 9E93 — . 
Afc ye Fabryki bron* f 60 —. ikoye T u reck i' tytonlor 
353 —, Akore Galicyjskiego K arpetEteg' ** uwałk„Ttw- 
jukftowegc 6 8 4 —. Ob v«  syt wągier*1 s indt*in l*aej jr 
96 20 R enta asajow* 100 10. Renta fc a- 'w o  au * m  
10015 R enta koronowa w .glrrzk 96** 5f L Llety 
Towai*/»twa kred”towego sir' M kieto 9 J 07 4*/. Lizty
SanJn hlp^tecz ego 98 65. 6 ' ',*/* J <l*t> B» iko  blpoS
cinego !C0 8 ‘. ba , L is t; b an k " h!„o«eosrego 11176 
4*4 Lirty B ankr k  rjo ^eco  99 25. 4’/«*/« Listy b ,ak r 
krajewegc 101 00. 6e/, Eowunalnr oohgacye Banku kn  
jewegt — . 4% gallc/jikU  obiigacyr "ropti aeyje* 
99'Ł . -1*7, gahoyjska 'ośyosk' krajowa t  1S9P r. 99 85 
4<v, Pcłycakr “ Iliada Lwowa 38 —. uoty tareokis 148,35. 
M**k. 117 60 Rubie «0 

Cukier spokojny 18‘5 *—18 67 (19 8 5 -  19 9 ). Splirytuz 
n ieitn  eniony 86 <0—8tv80 N afta nietmieoiona.

Cennik izby bnndlowej i przemysłowej 
w Krakowie

* 4 stycznia (godz 1 w pr fu dnie'
L WalEty. Płacą żądają

n oni papierowo............... ......................  V51 — 969 —
Marki klemieokle 117 3( 117 80
Franki papierowe 9fi * 1 95 91
DwudKieitofrankówkl w zlocie ■ . 19 10 19 go

II. Uoty rzstawae.
4*. Lit < zaztawne uren  Banku hlpot. l u  34 n a  35

14*/,*/, L u t; zai tawne Banki hipot. . . loo 60 101 60
4V ,  „ ...........................  98 61 98 2b
4‘ Listy zastawne Banku krajowego lo l 26 109 254 0  ̂ #   gg 75
6#/, Listy aasl gal Tow. kre’ ziem. -'eok. 99 26 — —
VI ,  .  .  „ ,  41-letn. 99 96 ..........
VI,, . . . .  1 .  58-letn. 98 76 99 76

P .r& G. H a b ie a .  — "tt P U s e a  —  S c o t t a  — B o ra iuaw * Z d z i s ł a w  Z c  a n o w i c z  wKrakowi'ui. Sławkowska 1. 3.
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Hotel Sa?ki Nr. 9. 2'77 i  2

Zakład fryzyersk i w Krakowie
2f> la t egzjs to jący  dobrze się rem ujący z po­
woda słabości w ła śc ic ie l de sprzedania Wia- 
domoic w Składzie mebli Szczepana Ł o j k a ,  

szp ita lna Nr 28. 278 1 3

( k ł l l ^ U P T T  z dobremi św iadectwam i, » n L 
WM l  * % -j j  ka la t 30, żonaty, poszakoje 
w Krakowie przy większej kamienicy atróżo- 
itw a zarazem może pełnić służbę służącego 
u właściciela od 15 stycznia 1906. Zgłoszenia 
pod Sir 3  przyjm uje Administr. „N. Reformy".

3 1 2

Dwa pokoje frontowe
umeblowane, z os bnem wejściem, razem lu u 
pojedynczo, z cnłodzieunem atrzym aniem  lub 

bez » t  i i  d o  w y n a ję c i a .
Zwiemy niecka 1, 84, I piętio. 277

— .  aritz r o w e r  nie nowy lecz
“ “ t  w dobrym stanie.

Y/iadomosć: Podgórze, Rynek Nr 11 a p. 
Friedenberga. 273 1 4

HTILLA
w Dębnikach, 5 minut pieszo ud Kra­
kowa i tramwaju, piętrowa, składająca 
się z dwóch mieszkań o 6 pokojacn itd.. 
z komfortem urządzona z ogrodem o szla­
chetnych drzewach owucowyck truskaw­
k a m i,  tenisem itd., z powodu wyjazdu 
do sprzedania Wiadomość w kanceiaryi 
adwokata D .a  Piotrowskiego w Kra 
kowie, ul. Wiślna 8. 269 i 6

K « W 7

(bni p paliuej
■ t j a a e . J i I M  

( B a j l tp U I H i  i f K  
■ •fe n  u  pomocą

p* * *  otjBiiaajcft.

w M W O R r t i C K i .
984 1 O

Ogrodnictwo grdn iczcgo  w Krako­
wie, pod-edakcyą Józef* Brzezińskiego, wycho­
dzi w miesięcznych zeszytach illa ittuw anych , 
o b e c n ie  O r o k .  — Zamieszcz« najświeższe 
i zajm ujące prace i rozprawy, w dziedzinie 
*" d o w n lc tw a  w a r z y w n i c tw a ,  k w ia  
( i  . . n a ,  ;r-iści ogólnej, korespondencye itp. 
t m  W  r. 1905 mnóstwu zajmujących i por 
czających ar+yknłćw było objaśnionych l'^ S  
r y c i n a m i .  ~TBĘ 

Dawniejsze toczulU  są jaszcze do nzb /c ia  
o1 ile -an .z  atarory.

Łm o.oczna p renum erat. wynosi z przesyłką 
pocztową w A nstryi i W ęgrzech t y l k o  S K 
JO  W. półroczna i  B  W  h .  Dla zarządów 
■zkół i nanczycieii Indowych r o c z n i e  4  U. 
50  h . Zeszyty okazowe darmo 1 opłatnie, 

Prenum eratę przyjmuje Adm iaiztracya .O gro­
dnictwa" w Krakowie. 4616 4 4

A lfaH p rrn k  były 8tudent an,,v-n i \ a U C l l l i ~ i y  warszawskiego, do­
świadczony korepetytor, poszukuje le- 
kcyi. Wymagania skromne. Wiadomość 
w Administr „N. Reformy" pud 272. 

272 i a

Wina w?giersljie
znane ze swej dobroci, przeważnie 

z własnych winnic poleca magazyn

J u l i u s z a  G r o s s e g o
w Krakowie, Rynek 34.

8716 27 O

Kilka tysięcy
metrów sześć, drzewa słabszych w y  
miarów na podstęplcwania w kopal­

niach, poszukuje się do kupna 
Zgłoszenia pod t£ 7 5  przyjmuje 

Administr. „N. R eform y". 276 i  a

Cyrk jest dobrze ogrzewany I

C Y F
§ a rra *a n i 247

W piątek dnia 5 stycznia 1SG6 
o godzinie 8 wiectorem

Wspaniały Wieczór
W sobotę 6 ! w niedzielę 7 stycznia

9
po

Wielkie ZL PRZEDSTAWIENIA
o g. 4 pop. i o g 8 wieczorem.

N» obydwóch przedstaw ieniach
T i n ©  W  o c  d w a r d s

fenomenMny ak t siły ne  trapezie.

Kangur w luuzkie, postaci
jedyna rzecz.

B ilety wcześniej nabywać można w Cen- 
trainem Biurze spidycyjeem, nl Flcryań- 
s k i 23, jakotez od 10 rano w kasie cyr­

kowej

Zawsze świeża, największy zbyt w kraju. Wszędzie do nabycia, a gdzie niema, proszę pisać ao

Magazynu JULID SZA GROSSEGO
w  K r a k o w i e ,  R y n e k . 3464 12 O

Oflezia flo Mloiziel? w Mo*i5.
Wyaał inżynier Zygmuni Zieliński. 

Do nabycia w księgarniach.
Cena 10 hal. 188 16 25

Ma Gwiazdkę
25%  taniej

Wina stołowe — Koniaki — Per- 
fnmerye

w Składzie Aptecznym Mag. iarm.

Jadwigi Kiemcnsiewicsowej
w Krakowie, Karmelicka 15.

3461 25 0

Potrzebuję
pożyczki 2000 złr. na hipotekę. A. B. 
I9u6 poste rest. Kraków. 4562 a a

Do sprzedania
w Skawinie, koło Krakowa, bardzo tanio 
2 domy (1 piętrowy, 1 parterowy z ogro­
dem), oraz place pod bndowę i grunta. 
Zgłoszenia pod „Marya 12“  poste rest. 
Kraków za okazaniem kwitu inserat. 

4664 3 3

Pierwazy

ZaMad plisowania
p r z y  u l .  B le o a le J  Ł . 13, p a r t e r ,

przyjmuje wszelkie roboty w zakres 
plisowania wchodzące (fałdy gładkie, 
płaskie i desenie). Do sukien kioszowycb 
wypożycza się formy, albo ra  żj czenle 
przykrawa się je i szyje w zakładzie. 

159 6 12

'AAAAJUAJUUUUU

Co to jest

Malagon?
252 8 7 
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EWt Mmi
Na żądanie Oharlotty Drobnerowej 

w Krakowie, odbędzie się d u ła  9  lu ­
tego 19**6 o godzin ie  9  przed  
p o łu d n iem  w sądzie niżej wymienio­
nym, w sali rozpraw Nr I ul. św. Ja­
na 22, parter, licytacya realności pud 
Ik. 108 Dz. VI, w Krakowie położonej, 
Lwh. 1198 księgi grunt, giriny Kra­
ków objętej, Matyldy Preml i spólni- 
ków własnej, składającej się z kam e- 
nicy jednopiętrowej przy ul Rakowi­
ckiej L or. 5 i ogrodu warzywnego 
przy tej kamienicy położonego wraz 
z przynależoościami, składającemi się 
z tablicy ze spisem lokatorow i żela­
znego wózka na śmieci

Nieruchomość wystawiona na )icy- 
tacyę jest ocenioną na 32.615 koron 
35 hai., przynależności zaś na 52 nor.

Najniższa cena wynosi 17.108 koron 
68 hal.,- poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wy­
ciąg tabularny, wyciąg ka‘astralny, pro­
tokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupieira, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w są Izie niżej wy­
mienionym, w binrze Nr 48, nl. św. 
Jana 1. 22.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, 
należy zgłosić do sądu najpóźniej przy 
wyznaczonym terminie licytacyjnym, 
inaczej roszczenia tego rodzaju co do 
samej nieruchomości nie mogłyby być 
juz ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na puwyższej nieruchomości, 
uądź obecnie już istnieją, bądź w toku  
postępowania licytacyjnego powstaną, 
zaw-adamiane będą o dalszych wyda­
rzeniach tego postępowania jedynie 
przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w sie­
dzibie Sądu zamieszkałego.

C. k. sąd powiatowy w Krakowie, 
Oddział XIII, 

dnia 14 grudnia 1905 r.

Czekolada Waniliowa Zdrowia 
P a s t y l k i  własnego wyrobu

poleca

Alit AM I*IASflECKT
Długa 10, F loryansL i 2, Hotel ń re id eń sk l, 

Kraków. 8604 12 O

Zygmunt Lamensriorf
F r y z y e r  „ m b s .

przy ul. Sław kow skiej, obok Grand Hotelu,
poleca swój salon dla panów. Wyrób 

sztucznych włosów. Czesanie pań.

N p r z e d a i  j jw ia z d k w w t j
urządza 71 36 O

K ou cesyon ow an y  Z ak ład
polecając u dtep. r^buzy:

Porcelanę, Fortepian krotki, Kandelabry, Se- 
kret*»te 1 Szafy nkruat t  oryginał, bronzami, 
Pająki i bronzn, G arnitury mab ■; bronzami, 
Komodę iraL z bron., Obrazy Ł m tra  wan., 
Blnrko mah. damskie i wiel» innych pięki.ych 
otazów antycznych, jakoteż i _n«bli zwykłych 

oa najtańszych do najdroższych.
L c o y o ld y n a  M cohowckfe,

Kraków, ul. Szewska Nr 5, p. I.

Nie ma bólu zębów, ani dziąseł, 
kto używa znakom.tego, wypró­
bowanego środka do płusania ust

D E N T O L
cena flak. 1 kor. W yłączna sprzedaż 

na K i\.ków  i  okolicę

w Sllaflzie agt. „Sanitas“
K raków , D ł u g a  1 6 .

Handel Jaua EHiera
Kraków, Karmelicka L. 18, 

p 'rzyjm io zaraz do praktyki c l i ł o p e a  z pro­
w incji. Pierwszeństwo lnają ci, którzy jaż 

byli w handia. 4562 3 :•

WILLA
p:ętrowf, z piecami, meblami, wodocią­
giem i ogrodem, do sprzedania zarcz 
w Wiśle, przez Ustroń, Śląsk austr 
Bliższe szczegóły ł amże, Helena Kieł- 

CZbWSka. 44 .5 9 12

L. Tomaszkiewicz
o p t y k  i  m e c h a n ik

/* 3nU' urządza:
dzwonki elełA , 

telefony: 
poleca: oknlary, cwi- 

hery. loraetii teatralne

K r a k ó w , u l ic a  F lo r y a ń a k a  L 2
Telefon 309. 3565 12 O

229 3 3

Ożeni się
z panną lub młodą wdową kaw aler w średnim 
wieku, urzędnik a «. dr kretem, posiadający n .d to  
własny m ajątek. Zgłoszenia do 16 stycznia 
1906, o ila możn» z fotograf ą, pod , . J .  B  
t s - 1 poste restan te  K r a k ó w  za oLazaniem 
kw itu in ieratow a/o . -  Za dy»kr*oję rę*zj 

honorem. 4641 3 i

Najlepsze 1 najtańsze

S KRZYPCE
cytry, g ita iy , a l t ó w k i ,  h l a -  
ry n e ty ., f l e t y ,  oraz wsaelkie 
l u * t r a i u e i i t a  d ę t e  — tylko 
we fabryce instrum entów  p f.

O .  Ł e d e r l i o f e r
Traga. nl. J e rn ia la m ik a , 15. 

F ilia w Opawie.
Oeanłki aa darmo. 174 5 10 i

m
9  g a r b a t a  % B r o d ó wr l  9  od dawle dawna i  ewuj dubreai I zapaohg znaną prawdziwa

HERBATĘ ROSYJSKĄ
zbioru majowego, poleca h a a d a l

W. JŁ damow lezą
18 w  B r  d a c h  na pogranicza ro sy jik ie r 1 100

1 fan t „Familijnej1* bardzo d o b r e j ..............................zrr. i  40
l fan t „Meiangt de Me«kja“ w oryg. opak., n-jlepszej 2-60 
1 funr ,la p e rli '1- ceaaraklej, w oryglnalnem opanowania 3'5C 
1 funt „Okruchów** < najlepszyob herbat kwiatowyoh 1 2'
Kawa Oeylan. cuakomir Ganoo ó k i l o ........................... 9 —
Bulion wołyótkl 1 k i l o ......................................................słr. » 20•  H e r b a t a  i  B r o d ó w  I •

ml.
Rządowe $

pod firmą

nprawniona

i

K. Rżąca i Chmurski w Krakowie
p n y  n l .  ś w .  G e r t r u d )  p o d  N i 1. 4 ,  3902 13 o

wyrabia pod controlą komisy Przemysłowej Tow, Lek. Krak. poljoone przez toż Tow.

wody mineralne sztuczne
oópowiadająoe składom chemluznym w odom : B IL IŃ SK IE J, G IESU rEB LER SK IEJ, 

SELTERSKIE.J, VI(JB 7, MARYENBADZK TEJ, H05ŁBURG KISSINGEN, tudzież

i p e c y a l n e  l e c z n i c z e
|ak : litową, bromową, jodową, żeiosistą, kw ainą, eras a o d  l e e a n le z e  a u r m a i a e  

i  przepiła Pr'jf. Jaw o n k icgo -
SprzediJ Dząatkjwa w apteki ob I dra(,ueryeoti — ńennlk! na zadtnln franoe.

Powiatowa Kasa Oszczędności
263 1 2w Wieliczce

wypłaca od wszystkich wkładek złożonych przed 
pierwszym lipca 1905 r. 4 ’ 2°!o  — z^ś od wkładek 

złożonych po pierwszym lipca 1905 r

i

4 *  °J^  |4 O*

K a j w i ę k u j  Z a k ł a d  p o g r z e b o w y  ^

Główny ikład 1 fabryka trum ien przy u l .  6  r .  ' f o i n a M a  I . 4 (tuż przy Plaon Szcze­
pańskim). Telefon Nr 331. — F ilia  o l .  K o p e n u h a  1. 6 .

Zakład urządza pogrieby dla w ieyitklch stanów, s-ła tw ia  sam wszystkie foi- 
molności, uchylając pozos>.ałej rodzinie wsz<ilkie trndjr. Również podijm aja się prze- 
wozr zwłok do wssystkioh krajów Enropy

f ■ żądoals aptata .  ratach m J-zJfcuych.
Post iaająo  własne ‘ atokumby, odstępuje miejsca pojedj noże na wlecsub tzazy, 

n d t ie ż  przyjmuję zwłoki do tymozaso .eego priaohow anii zi miernym czynszem mie- 
■ięoznym.

U W A O A i Niektórzy z przediiębloroów krakowskich ogłaszają, Iż m ają własny 
wyrób trum ien, oo jes i niezgodne z prawdą, gdyż żaden z nich nie m i fachowego 
wykształoenia, a teu-samem 1 trum ien wyrabiać mu n ij  wolno, a tylko ja  jeden, jako 
m ajite r ito larild , prawo to  mam 1 faktyoanie trum ny wyrabiam. 85 23 0

K r  1  „ K F - Y T Y K r *  5 0 %  t k n i n j  £ £ ? * " [ ■
1. 27 poieos ka iy łbonam ent 'W« na goleuie 
po 1 złr., na g .Jenle z czosaniem włosów po 
1 zł. fi(> ct. Zakład praw iziw ie higenicznio 
czysto n trzyn i^u /. 256 1 0

za r. 1906 zaw iera następującą treść:
1. (f): Bóg się rodzi; 2. J. Jedlicz: 

Warszawskie kręgle. — Słota jesienna. ’ 
Poezye; 3. Ign. Radliński: Woina myśl. 
Ostatni koDgres jej wyznawców. 4. Wacł. 
Sieroszewski: Przepowiednia Weinyho- 
ry; 5. Dr Wł Gomplowicz: Socyalizm 
a kwesty a polska; 6. St. Przy Dysze w- 
ski: Śluby; 7 .1. M iszczeńska: Podwój­
na moralność. Panowie stworzenia; 8. 
Ostap Ortwin: Konstrukcya teatru Wy­
spiańskiego; 9. M. ROmer: Stosungi 
etnograficzne na Litwie; 10. J. Lafor- 
gue: Skarga. Sonet na wachlarzu. Gło­
wa zmarłego. Przekład F. M randoli; 
11. Z miesiąca: I. Przegląd prasy pol­
skiej; II. Przegląd prasy obcej; III 
O. Ł.: Sprawa ukraińska wobec chwili 
osobliwej; IV. Piotr Górkcwski: Zmar­
twychwstanie Łotwy; V. F. Jasieński 
i L. G. O IX wystawę „Sztuki" w Kra 
kowie; VI. J. Sten: Teatr Krakowski; 
VII. A. S.: Teatr zagranicznj; VIII. 
K. Bujwidowa: Młodzież o polskiej szko­
le w Gabcyi; 12. Surawozdania nauko 
we i literackie.

W roku 1901— 1905 drukowali w 
„Krytyce" prace swoje: prof. .T Bau- 
douin de Comtenay, prof. Odo Bujw.d, 
St. Brzozowski, K. Bujwidowa, Jerzy 
Brandes, Leo Belmont, Dr H. Biegelei- 
sen, prof. Piotr Chmielowski. Dr Z. Da­
szyńska- Golińska, Ignacy Dnszydski, 
D-mol, G. Daniłowski, W. Feldman, 
prof. Dr L. Gumpluwicz, Dr Wł. Gum- 
plowicz, Dr Witold Jodko, Marya Ko­
nopnicka, Jan Kasprowicz, Dr W. M. 
Kozłowski, Ludwig Kulczycki, L Krzy­
wicki, Dr Kazimierz Krauz, Jan Lo- 
rentowicz, }Iza Moszczeńska, Tad. Mi- 
ciński, Dr J. W. Marchlewski, A. Nie- 
mojewski, A. Nowaczyński, Dr K. Nitscn, 
Wł. Orkan, B. Ostrowska S. Posuer, 
T. Pini. L. Płochocki, St. Przybyszew­
ski, Wł. Perzyński, Wł. St. Reymont, 
Sewer, J. Sten, Leop. Siafl, W. Siero­
szewski Artur Śliwiński. M. Sokolni- 
ctei, Kazimierz Tetmajer, Leon Wasi 
lewski, St Witk.ewicz, St. Wyspiański, 
G, Zapolska, Stefan Żeromski, K. Za 
wistowska, Dr Jerzy Żuławski i wielu 
innych.

Prenumerata „Krytyki" wynosi: w 
Austryi rocznie 12 kor., w Niemozech 
12 m., w innych państwach 16 fr. — 
Przyjmuje się też abonament poboczny 
i kwartalny.

Adres wydawnictwa: Kraków, Zie­
lona 28. 267 i  2

Inteligentna
pi.jskim i niemieckim w muwie i piśmie, m a j-  
dzie zaraz nmieszczeuie.

Zgłoszenia pod 2 4 6  przyjmuje A dm inistra­
c ja  „N. Reformy. 246 2 3

Dam 100 koren
za wyrobienie posady rządowej (względnie s ta ­
łego dynrnum ) pannie z ukon zoną wyzazą 
szKołą niemiecką i egzaminem rachunkowości 
państwowej i ogólnej. Zgł sreuia pod 2 4 8  
p tzy jm tje  ńdmin „N. R eforoy". 248 2 4

ZGUBIO NO
40 K w urzędzie pocztowym na P< dwalu — 
Łaskawy znaiaz a zechce się zgłoś ć god adre­
sem: Igi.acy Bron chi, M le.zarnia hygieniczna, 
ul. św. Anny, za co otrzyma należyte wyna­

grodzenie. 264 2 2

( f U f c H r n ia
20 lat ‘siniejąca, w zachodniej Gaiicyi, 
w mieście o 25000 ludności, ładnie 
urządzona, z wielkiemi zapasami jest 
z powodu stosunków familijnych zaraz 
<lo sp rzed an ia  za 15.000 koron. —  
Zgłoszenia w cukierni p. Leona Pią­
tkowskiego w Krakowie, nl. Floryańska,

d lu  I > .  4S48 3 4

Zakład fotograficzny
dobrze idący, do sprzedania. Kraków,

poste restante 10 00. 261 2 2

n  X  H - T f c u .ff f f f f f f ?V t f  9  WWW

Do nabycia ire wizystŁicŁ tsiesarniacli.
Ns j pożyteczniej sza książka z obrazkami 

dla dzieci od 6— 10 lat jest

Rok polski w obrazach
Walerego Eljasza-Radzikowsklepo,

z&wiera puuczające historyczne opowia­
dania ze stosownemi wierszami z dzie­
jów Polski (Kościuszko, Legiony polskie 
etc.), z efektów kolor obrazkami, w zło­
conej oprawie K 1*60. Za nadesłaniem 
197 K P90, wysyła opłatnie 9 lo

Henryk Frist «*
KXXK*K***XK*ttft

S p ó ln i k a
z kapitałem do 100.000 K 
poszii ku jep rzedsi ębi orst wo 
fabryczne, dobrzt? się roz­
wijające, do rozszerzenia 
fabryki. — Zgłoszenia pod 
„Faoryka14, Kraitów poste 

restante. 4538 3 6

12.000 do 16.000 koron
zaraz do ulokowania na pewnol hipo­
tece bez pośrednictwa. Zgłoszenia pid  
4559 przyjmuje Administracja „No­

wej Reformy". 4559 3 3

5000 mtr. kubicznycti
i więcej drzewa bukowego, okrągłego 
jest do sprzedania loco stacya Nowy 
Targ. —  Wiadomość. St. Krzeptowski, 
G. Sianek. Zakopane. 210 7 30

Miód \ szczelny patokę, bea .adnych
domionz jk, wysyła w biassankach po 5 kg- s pa­
siek w*asnycli. jnż 1 aplatą loozty za 6 koron, 
M i n r f  n i ł n j  w saklanyoh gąsiorkach po 
lYllUU p i l n y  5 gg, równiei z opłatą po­
czty zo 6 k»ron. Zarzi d Ożbr ziemskie,.. Zygmunta 
Lityńskiego w Slemlkowoaot.. poczta Siomlkowoo. 

180 81 30

Donoszę P, T. Publiczności, że z dn. 
1 stycznia 1906 r. p r z e u o s z ę  swoją

pracownię krawiecką
z ulicy Grodzkirj L. 46 na 
B ra c k ą  Ł . 6  parter, 45V7 3 3 

Polecam się łaskawym wzulęńom 
Sz Publiczności S i.  3 l i ś .

K t o  m a  (m a n o  w  g ł o w i e ,
używa zawsze

D r a  O e t k e p a
p r o s z k u  sio  p ie c z y w a  po 1 2  t i  
c u k r u  w a n t l ln o w r g o  po 1 3  h  
p r o s z k u  p u t ly n k o w e g o  po 1 2  l i .
un o p is j, które miliony razy okazały się dobre 

j mi, można dostać za darmo w przedniejszych 
łiandlaoh kolonialnych i składach aptecznych 

każdego m iast— 853 22 26

A  f l m C I T  wszelkich stanów i k-ajew 
A U A o S y  do przesyłania of-°rt z porę­
czeniem porta w I n t e r n a t .  A d r e ia e n - B n -  
r s z n  J o a e f  B o s s n z w s l g  n n d  S o h n o , 
W L en , I., Backcrstrnsłe 3. B u d a p e a t ,  V., 
Vńczi-k8rvi 56 Telefon 16861. — Prospekty 

franco. 3966 12 36

Zakład
dla leczenia chorób kobiecych

pod kierunkiem

Dra. Cerchy i Dra Piotrowskiego
U r a k ó r  , JPotiwo.Je 12.

Leczy wszelkie cierpienia kobiece, zw łw z >zi 
przewlekłe, nadm ierne otłuszczenie orzueba, 
chroniczne zaparcie stolca. — Leczenie gorą­
cem powietrzem, długotrwałe gorące irygacje, 
ułożenie na równi pochyłej z równoczesnem 
obciążeniem zewnętrznem i wewnętrznem, mię- 
sienie mechaniczne, gim nastyka lecznicza, mię- 
sienie elektryczne galw anizacya farae.yza«ya 
elektroliza, kataforezs kanstyka — Zakład 
otw arty oa 8—12 i 4 —6, prowadzony tyiko 

przez lekarzy 4410 10 L6 \

A p t e k a

Fort. GralewsKlego
w Krakowls, ul. Szczepańska 1,
p o i ‘i*  n r i te p j ją o o  w yroby w ta  zna:

„Jahra“ w y ś m i e n i t y  orodek do
kunaorwowaaia wiosuw, usawa łu­

pież i rwąd z głowy, wzmacnia oebnlki wic­
iowe 1 zapobiega wypadania.

C ena f l a k a a u  k e r e i  » 1 k s r o i  4.

„ J a h ia "  Kali cłiloricum pasta
de zębów, wybiela aęby. deslafekoyonr.je 1 kon- 

serwuie jamę astną  Tuba 60  b«l.

„Jatira " In iysepiyczna woda
do uit.

znakomita woda do utrzym ania lirow ych  zę- 
nów 1 do płukania ust. — Flakon koron 1’20.

,,Jahra“ W aia Mentoforu.oluwa
rryśm ien ity  Środek priy  k » u r » c h  d o m . 

Pudełko 40 h*l. hJSyl 36 100

Autornat. 
łapki

oa szczury 2 z łr . , na myszy złr 1 20. Łapią
bez doglądania do 40 sztuk przez jednę ooo, 
nie pozostawiając woni, i eame się nastaw iają. 
Łapka na szwaby ,Eclip»e‘ , łap iątu  przez noo 
tysiące szwahńw i karakonów, złr. 1'20. Wszę 
dzie jak  najlep. wyniki. W ysyłka za zaliczką. 
J, Schiiller, Wiedeń, II., Kurzoauergasse Nr 4/7. 
Liczno podziękowania i uznania. 3051 6 O

Z A S T Ę P S T W O
I g o  O g ó l n e g o  Z w is  a n o  U r z ę d n ik ó w

monarchii austr.-węg.

nHEAMTEK[-VEREUBM
T iw a r u s t f  i  wzaj. nbsztieczen 1 treiytn .

Przeprowadza n b e z i t i e e z e n i a  ty e io w e  po­
dług wszelkich kumbiuac.yj.

Wyrabia po ży ezk .1  n u j k o r i y s i n i e j s i e  dla
P. T. ofi".erów, urzędników państwowych, kra­
jowych i pryw atnych za i ber aoniykcu; dla 
P. T. adwokatów, lekarzy, kupców, p remyołow 
oów i t . d. jak niemniej zajm uje *ię przepro- 

x  >dzeniem k o n w  yi d ó b r  
B e z  z r a l i e z o k !  

Zgłoszenia pisemne lub ustne między godi - 
ną 3 a  5 po południa. 169 21 0

K ra k ó w . IH e tlo w il ia  81 .

Szybko a szczupło
Z Drukarni Literackiej w  K lukow ie, uL Jagiellońska 10.

wyrastająca młodzież szkolna obo ga płci, osłabieni reńonwalescenci, kobiety karmiące, szczupło i delikatnie zbudowane, a w szczególności osoby każdego w ieku chore na 
żołądek, oraz starcy znajdą w  m ą c z c e  ( ź u r ^ u )  a  środek wzmacniający ich siły  z w ielką kurzyśuą dla organizmu. To lekkie a jednak w  wysokim

pożywienie znieś’o i straw i nawet bardzo osłahion/ żołądek. _________

stopniu odży wcze 

4026 8 10


